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Wrazi e grożł\cyeh lob już wybnebłyeh strej­
ków lob td masowego zwalniania robotników, 
albo' wrazie wogóle nieporozumień mi~dzy pra­

I codawcami a robotnikami na gruncie warunkew 
. pracy, organizowano ~iur? pojedna wcze, .s~l~da­
jące się z jednakowej hezhy przedstawloleh o· 
by dwóch stron, których obewi!l2kiem było opra­
COWl Ć obowiązujł\ce na przyszłość Alarunki. 
W tym celu izba wYlaśniła pned.ew8zy8tkiem 
puukty sporne, następnie ogłaszała wszystkie o­
kolic7.ności, maj"cc wagę przy rozstrzyganiu 
sprawy, przyozem miała prawo badać i innych 
przedstawicieli stron. toczących spór. Sprawy 
mogły dotyczyć tak interperaeyi jni istniej~· 
cycb, jak i wlączenia do um -lwy nowych wa­
runków. 

Zabłąkany sierota. 
ca % ~oDiedziałek ubiegły znaleziono 7-1etniego cblop­
w' raa Kacprzaka. na rynku na Batutach; ubrany 
"i~:~go~e ud branko I pantofelki skórzane. Chłopiec opo­
ka t ,ze 1'0 zlQÓW uiracil przed kilku mlesi'rcami. KiI­
łIliciglo~nl przebY~al u stróża. którego nazwiska ant też 
by zlla! tomu, gdZIe to mialo miejsce, nie pamięta Gdy­
SzkOln .. e~~ s~ę ~Iewni sieroty. zechca, się zglosiĆ na ul. 

. piętro, oficJua. do Karola Pah!. 157 

Rozkład pociąg6w. 
Zimo wy. 

Kol6j Fabryczno-Ł6dzkc. 
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Odoh .... łI do 1l.1I.... o g. 6.35, 11.4,6, ł.łO, 

.a W.r __ w.: o godzinie 9.30, 3.08. Pr •• ohod ... 
• Kan ... : o godz. 9.17, 2.58. 1.15. 

Kolei Obw<>dowa. 
Odcbod,J·, Z8 stacyi Łódź-kaliska do SłotwiJl o gode 

5 •• I,le Slotwln do 8t. Lódi-kaU8ka 10.10. Odehodz, II 
'\. Lódi-kalllka do Kolu8zek 7.10, przychodz, I Kl~ 
'''k do at. Lód.t-kal1ska o g. 6.20. 

U ••• I. Godziny, wydrukowane U1IfItym drukielI 
OłnaClaj, czas od 6 wieczorem do 6 rano 
~ 

Izby robotnicze. 
II. 

Jednocześnie prof. B.·entano żądał, żeby iz· 
by robotnicze podjęły się nietylko opracowania 
przepIsów obowiązuj~cych obydwie 8trouy i do· 
tyczące warunków pracy, ł!ła i rozstrzyganie 
8por~w pomu~dzy pracoda wcami i robotnikami 
"'razIe ~łamania. waronków kontraktu. Takie! 
!lrllr~llłowanje zadań izb robotniczych było mie· 
~anlną kilku sprzecznych ze sobą (lelów i dla 
ego nosiło w zarodku cechQ niepowodzenia. Pra­
~o z dnia 29 lipca 1890 r. inaczej patrzy na I 

~ sprawę niż Hirsz i Brent!lno i obecnie w Niem· 
~!ech prleważa zdanie, że zadania izb robotni­
tYch powicy bJc bardziej ograniczone. 

b Vi! . ten sposób sprawa przedstaWIła siQ jako 

Do rozpatrzeniabbom pojednawozym robo­
tniczym puekazywan'l głównie sprawy, dotyczą­
ce pła\ly zarobkowej, ale w zasadzie nie było 
wy klaczone i rotlltrzą8anie innych puuktó IV umo­
wy robolniczej, a nawet zagadcitń cZy8to teeh· 
nicznycb. 

Tak naprzykład, w lipcu 1889 roku izbie ro· 
botoiczej i sądowi polubownemu przemysłu żelaz­
nego w Anglii (Board of con8i1ation and arbitra­
tion fJr m8naf4etured iron and steeltrade of tbe 
N otrh ef E [)gland) powierzono rozpatrzenie spra· 
wy, która była przyczyną oiągłych skarg, poczy· 
nsjł\c od roku 1860-sprawę uregulowania t. zw. 
c: poniedziałkowej pracy» robotników, pracujących 
przy puodlingowaniu stali. W kopalniach węgla 
w Northumbeland przekazano sądowi polubowne­
mu do rozstrzygnięcia, jak powinna się odbywać 
eksploata.cya węgla: czy za pomocą eksplozyi pro­
obu, czy też powinni gu łamać górnicy kilofami. 
Przedlii~biorcy p'>pierali dru;i sposób, jako bar­
dziej ekonomiczny, robotnicy zaś pierwszy jako 
lżejszy. 

Decyzye izb obowiązywały w przeciągu pe­
wnego z góry określonegJ czasu, po upływie któ· 
regQ umowa mogla być zawarta alb) na poprzed­
nich, albo zgoła innycb warunkach. Taką dzia­
łalm ść ro~wjjały izby robotnicze w A '1glii. Kar­
dynaln~ ich wadą były nieś~i8łe deoyzye i nie­
przerywanie strejków popczas 81ltdzenia sprawy. 
Tymczasem dla urzeczywistnienia idei instytucyi 
pojedaawczych, przedewszystkiem koniecznem jest, 
ażeby obie strony pom;m(:) naj zaciętszej walki, 
gdy już przekażą 8Wą sprawę i~bie, tak przed 
wyrokiem, ja~ i po wyroku, uważali go za bez­
warunkowo (b:>wiązujlltcy przez pewien clas . . 

W założeniu swem działalność izb pojednaw-
czych powinna nosić chara.kter uprzedzający. UiJta­
lone przez nie za -zgodą obydwóch stron obowi~­
zające przepisy co do pr0wkdzeuia pracy powin­
ny dopomagać do usuni~cia podatków do nieza· 
do wolenia. . ~rdzleJ skomplikowana, niż przypuszczali nie­

nlleecy optymlś3i. a z drugiej strony dla celów 
praktycznyoh trzeba bylo upro8ić i ograniczyć 
~ak~e8 działalnoś"i izb robotniczych. Tym"zasem 
/c~~ przemysłowe popłynęło nowem korytem 

o le zorganizowane IItrony zacz~łf dllŹyĆ do 
:~orDlowĄnia wzajemnych 8tosłlllków. Nowy ten 

ł erunek znalazł wyraz przedew8zystkiem w re-

Takiemi były pierwotne izby pojednawcze. 
N~stępnie, doświadczenie wllkazało, że 'dzia­

i lalność tego typu izb jest b3zowocną, albo też 
, nieznaozną. Ustalono dwie Z8sa.dniaze przyozyny 
I niepowodzenia: jedna - dotycząca kwestyi .to-

sonku izb do prawa, dru~a - kwestyi bez waru n . 
kowej uległośai wyrokom. 

g łmentacyi warunków umowy. Kwestya-jakie prawo, nowe cly stare, czy 

też obadwa jednocześnie podlegają komp~tencyi 
izb pojednawozych jest kwestyą za~aaui()zą. Pra­
wo niemieckie z 1890 roku wyosobniło w Kpe­
eyalną grupQ 8prawy dotyozl}ce wypracowania 
warunków nowego prawa, które ma być dopie· 
ro ustanowione, i wprowadziło nowy typ insty­
tucyi tego rodzaju-sąd przemysłowy, "Gewerbe­
gericht" . 

I oto mamy przed sobą dwa typy instytu­
cyj pojednawczyob; jeden rOZ8trzygaj~cy spory, 
wynikaj,ee na gruncie już iatuiejąeych zwycza­
jów i rozltrzygane przez tak'ł lub inD~ inter­
pretacYQ przyjętych ustąw, drugi oprącowDj~ey 
nowe warunki. tworz'łcy literQ Doweg.o zwyezaju. 
Obydwie te grupy w zasadzie są rozmaite i cho­
ciaż i izby pojednawcze i sądy przemysłowe 
w praktyce nie przestrzegają tych r07g··auicze6, 
jednakże znaczenie ich przez to nie zmniejsz& 
8iQ. Oznaczaj~c w ten spo8ób dwa bieguny. mi~­
dzy któremi si~ waha zasada pojednania, usta­
lamy jednocześnie i klasyfikacye instytucyj po­
jednawczych. Przedew8zystkiem, jak 10 jut po­
wiedziano, różnią 8ię one stosunkiem do prawa. 

Stosunek izb do prawa jest całkiem udmien­
ny od stosunku do prawa s~dów przemysłowycb, 
z którymi tak cz~sto mieszają siQ izby poje­
dnawGze. Aaaliza ich różniey daje najlepj~ 
charakterystykQ sensu prawnego działalnoś~i hb . 

Podc.Zls, gdy obo,,:i~zkiem 8~dów przemy­
słowych Jest rozstrzyganIe aporów, wynikających 
na gruncie istniejących 8tosunków pra'Vnych 
w sf"ne pracy. inaczej mówi~c -resty~ucya na­
rU8zonych praw, izby pojednawcze powinny sa­
me stwarzać te stosunki prawne. Jednem do. 
wem. pierwsze bronią ustalonych norm prawnych, 
drugie .z~ś opra.oowuj~ je tyłkI'. S~dy przemy­
s~owe I Izby P?Jednawoze poruszają, wręcz prze­
ctwna przedmIoty, mają wyodr~hnioną kompe-

I tencyę i nie stykaj~ się ze sob'ł prawie na ża­
dnym punkcie. 

Sąd przemysłowy jcst rzeczywiście inBtan. 
erą sądow'ł, izby. zaś pojednawcze odznaezaj~ 
.Hi kompetencyą mlellzao~, przeważnie pojednaw­
czą· Prawnicy niemieccy w ten sposób cbarakte· 
rYI1ł.ą r.ótnicQ. pomiędzy ~~dami i izbami na pod­
stawie Ich zadań prawnIczych. Tak ich zda­
niem.. ~adanie izb 8tanowi roz~ trzyg;nie 8praw, 
wynIkaJ~cych na gruncie zetkniQcia się praw 
(R~cbts8treitigkeiten) poszczególnych osób zada­
nie zaś .B~dów polera na regulowaniu ~P9rów, 
wypływaJ~~~ch ~ zetknięcia się interesów (IJte­
res8en streltJ~kelten) pewnych grup ekonomicz­
nycb. 

Drugą charakterystyczną ich cech, Sil fJDk­
cye administracyjno statystyczne. Według o~ól­
nie przyj~tego porzł\dku na izbacb ciąży tak 
zbieranie Itaty8tycznych danych, jak i niektóre 
obowiązki admini.tracyjne. Nie alega ",~tpliwo­
śei, że ani jedno ani drugie nie powinno wcho­
dzić w zakres obowil!zków takich specyalnych 
instytucyj, jak izby pojednawczf; ujmować lię 
tem winny organy kompetentno I specyalne. Ot> 
siQ tyczy rozmaitych terminów, jak izba robotni­
cza' biuro ~orozum!eń, biuro p~lubowne, slłd po­
lubo~Dy, b.lu.ro pOJednawcze, Izba pojednawcza, 
to najbardZlej po:lądanem byłoby przyj~cje osta. 
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tniego. W każdym razie naleiy wiJkazać że 
angielskie bądy' polubowne, tak zwane < C~urts 
ef arbitratioD> nie odpowiadajl4 ani niemieckim 
!lądom przemysłowym (G.;lwerbegericht) ani frau­
cuskim (conseils de prud'hommes), ani włoskim 
(collegio dei probi virl). 

Kwestya stosunku do wyroków stoi w związ­
ku z wszczęciem sprawy pojednawczej niezależ 
nie od życzenia obudwóch czy też jednej ze 
str.on i. najlepiej postawiona została w australij­
SklC~ lzbath pojednawczych, przedstawiających, 
naWIasem mówiąc, zupełnie inny typ tych in­
stytucyi, mianowicie państwowych. Jednocześnie 
nadano tu wielką wagę sądowi polubownemu 
posiadającemu obszerną kompetencyę. Wręc~ 
przeciwne - dążenia widzimy w świecie lItarym 
gdzie, według profesora Sehmoller8, <za balł~ 
uważa się obecnie> nie narbjtr~tion", przeci"nie 
n negotion and conciliatio~". R~eczywiście riic~ 
powodtcnie izb Cattle'a zmusiło do utwonenia 
w E'lfopie <biur związkowych>, <komitetów ta · 
ryfowych" z niewielkim zakresem zadań, prawie 
wyłącznie dotyczących kwestyi szczegółowego 
opracowania taryfy pła?y 2.arobkowej. OJtatnie 
działają wyłą~znie z pomocą mchomej taryfy 
płac! zarobkowej. Działalność podohnego rodzaju 
kt'mItetów spotyka wszędzie wielkie powodzenie. 

A teraz nkic istniejących systemów izb 
według krajów poszczególnycb. Najwięcej zulu­
gujłł na uwagę izby pojednawcze w Anglii, któ· 
rej obecnie przypisuj ą inicyatyw') tworzen; a 
tych jn~tytucy;' Tam jeszcze w r , 1849 w prze­
myśle jedwabniczym tkackim zorganizowała się 
pewnego rorizaju instytucya, która otrzymała 
nazwę «Maccelesfield Sid Trade BJard>. D) in­
stytucyi tej weszli przedstawiciele pracoda wców 
i związków robotników. Kiała ona na celu nad­
zór nad wykonaniem istniejących praw i wy­
pracowanie warunków umowy na przyszłość. 
Ten «Trade Board> istniał niedługo i wkrótce 
trzeba go lJyło zwinllĆ. Następnie utworzono 
izby typu Cattle'd. Obydwa typy uczęto naśla­
dować, co zmusiło do znacznyoh zmIan zasadni­
czych i w krótce w wielu miejscach zamieniły 
się one na komitety tar,fowe. Za Anglią idzie 
Francya. Tutaj roztrzą8anie polubowne i poje · 
dnawcze otrzymało inny kietuaek. Tym samym 
duchem przejęły się instytucye pojedoawcze: 
w Belgii i Włoszeoh. Niemcy, Austrya i S~waj· 
carya nie wniosły nic nowego. Ilby pojednaw. 
cze w Stanach Zjednoczonych, w Kanadzie i 
w niektórych mniejszych państwach europejskich 
stanOWIą tylko rozmaite waryanty przytoczonych 
wytej typów. -

Znpełnie na boku pozostały izby pojednaw­
cze w Holandyi, która po nieudanej próbie 
izb pojednawczy oh, be~ uprzedniego zorganizowa­
nia zwi~zków robotniczych, odniosła zupełną 
porażkę· 

W Rosyi również zacz~to zakładać izby \lO' 
jednawcKe z pom} ś~nym nawet wynikiem. hby 
takie istnieją w Petersburgu i O 1e3ie. 

~.--------------~ 

D~:ś rozlepiono ua ulicach mia'Jta następu­
jące 

Poatanowienie obowiązujące. 
w pnepiS'ich , o szkołach elementt!rnych 

w guberniach Króle~twa Polskiego, o prywatnych 
zakladach naukowjch warszawskiego okręgu na­
ukowego i o nauc7ianiu domowem w tymże okrę­
gu (zbIór praw, wyd. 1893 roku t. XI roz. III) 
sciśle określone są warunki, przy za.chowaniu 
któryoh możliwe jest zakładanie szkól prywa­
tnycb, oraz zbiorowe nauczanie domowe. 

Ze względu na te: 
1) Zabrania. się wszelkie pota.jemne nau· 

czanie dzieci w szkołach lub też w ko~pletach 
dopu~zczane z pominięciem wskazanych wyżej 
przepisów. 

2) O loby, winne przekroczenia ni:jej~zego 
p )l:Itanowienia obowiąlująoego, oraz właś~ICiele 
l dzierżn wcy domów i mieszkań, w których od­
bywa 8i~ potaj(.mne nauczanie dzieci, podlegają 
w drodze a1ministraoyjnej lamkn~ęciu w twier· 
dzy lob więzieniu do 3 miesięcy, lab karze pie­
niężneJ do 3,000 rb.) na zasadzie p. 2 go art. 
] 9 przepisów o miejscowościach ogłoszonyca w 
litanie wojenD l m (doda t. do art. 23 ogólnych 
urządzeń gubun. zbiór. praw, t. II WJ d. 1892 
r.). nieza!etnie (d od powiedzialności 8ądGwe~. 

3) N;!liejsze postanowienie obowiązuje od 
chwili jego cgłJszenia. 

Podpisan(: C~a8owy generał·gubernator 
bernii piotl kowskiej . 

gu-

generał lejtnant Szatilow. 

Ruch ·przedwyborczy. 

'Po dnia dzisiejszego (godzina 2 popołudniu) 
do bIUr okręgowyoh wy borczych ~ glosilo si~ 
ogółem 9332 osób, mianowicie w plelwuym okrę­
gu zapisało s:~ la05 osól1; w drogim okręgu 2042 
osób; w trzecim okręgu 2428 (s)b i w c7iwartym 
okręgu 3557 osób. 

ULUDAJlIYK TlRJlIIOWY. 
IMIONA SLOWIAŃSKIE. D z I ś Sulislawa. J u -

t r oGnlewomlra. 
STALA WYSTAWA OBRAZÓW, ulIca Piotrkowska 

nr. 16· Otwarta od godziny 10 rllno do godziny 8 wie 
czorem. 

TEATR VICTORIA. J u t r o po cenach inlżonych 
"Obrona Częstochowy" dramat historyczny w 8 iu obrazach 
Juliana z Poradowa. Początek o g. 8 wlecz:orem. 

.-:-:-:-

I Pneszacowanie gruntów. Wczora.j odbyło 
łI:ę pOSIedzenie komisyi, powołanej do wywła­
szclenia gruntów, 7.ajętych pod butłowlt kolei 
obwodowej. Na pOlłiedzeniu tem postanowiono 
dokonać oględzin na miejscu gruIltów w No­
wych C_hojDach. Dzisiaj komisya udała. się na 
grunta, nalei~ce do Krauzego i K<biga. Po 
ogl~dziDach komi\!ya . przystąpi do przeszacowa­
nia gruntów. 

PraGa w fabrykaGh. Dziś przystąpiło do pra­
cy 163 robotnIków w fabryce guzików W tv ara. 
DlIlś zawiesilo prac~ 152 robotników w fabryce 
Wojdysławskiego i 50 w f.bryce Karnov.~kiego. 

,Lutnia". Zwołane wczoraj w drugim termi­
nie zwyczajne półroczne zehranie Tuwarzystwa 
śpiewaczego cL'ltnia>, spI'owadziło o godzinie 9 
wieczorem 89 członków. 

Na przewodniczącego powołano p. adwokata 
przysięgłego A Mogilnickiego, który ~e swej 
strony zaprosił na asesorów d rów: G!\rlińskiego 
i Pieniążka. N a porządku dzieouym do ro~pa­
trzenia znalazło się kilka. spraw. Pr~edew3zyst­
kiem zarząd wystąpił z wnioskiem o zmianie wy­
sokoś~i składkI członkuwskiej i o zaprowadzenie 
ulgowych składek członkowskich «rodzinoych., 

Prezes instytucyi, p. Babicki, zaznaczył 
na wstępie, ii dotychczas cdonkowie płacili 10 
rubli rocznej składki, ora-" 3 mb. wpisowego, 
przyczem c21vnkowie rodziny k'Jrzystali z rói­
nycb ulg, m:ędzy innemi, otuymywali 4 marki, 
mające znaczenie prz:y kupnie biletów ' na kon-
certy, gdyż bilety t~ wynosiły znacznie taniej. 

Z poozty i telegrafu Naczelnik jitłó"nego Przy urządzaniu 4 koncertów rocznie, To-
zarządu porzt i telegufa wydał ()kblnik za warzystwo ponosi lo duie wydatki, dla wielu zaś 
.M 121 w pprawie 2miany istniejącego ro~kładu stowarzy8zonych praktykowana kombinaeya z 
świąt w instytucyach pocztowych i poczto.wo- markami była niewygodna. Otoi zarząd propo· 
telegraficznych nuje, aby skasować zaprowadzone marki, a w za-

Olóluik ten brzmi jak Dastępuje: mian za to u8tanowić bilety rodzinne. Składka 
n Na mocy rozporządzenia zarządzająoego mi- pojedyńczego clłonka, ,w myśl projektu zarządu, 

nisteryam spraw wewnętrznych, co do zmiany wynosiłaby 8 rubli, Z2Ś z rodziną, bez wzgl~du 
istnieją.cego rozkładu dni, w które operacye Da liczbę członków tejże - 12 rubli rocznie. 
pocztowe we wszystkich pocztowych i pocztowo- Wniosek zarządu wy wolał bardzo oiywion~ 
telegraficznych instytucyach wcale się nie zala- dyskuayę, w której zabierali gło! pp. Buch~w­
twiają, lub też w skróconych terminacb, ustana - ski, Majewski, Michało"ski, Bielicki, dr. Pienią­
wia siq porządek następujący. żek, Mogilnickt, adw. przya. GilIkont pzzewo-

1) O p e r a c ye p o (\ Z t o wen i e U 'ił k n, dniczący i inni. ' 
t e c z n i aj ą II i ę w c a l e : W dzień N owego Wy lon iły się rozmaite wnioaK i. J adni głos!)­
R Jka /1 stycznia st. st.), w pierwszy dzień Wiel- wali za ustanowieniem składki dla pojedyńczycb 
ki ej Nocy, w dzień S v. Koronacyi Ich Cesar- człoDków 6 rubli rocznie, bilety zaś dla człon­
skich Mośei (14 maja ~t, st.), w dzień imienin ków rodzin, dożonych z 3 osób -, 10 rub., ~wy­
N ajjdniejszego Pana (6 grudnia st. st.) i "tV pier, żej zaś , nad 3 030 by - 12 rubli rocznie; drudzy, ' 
wszy dzitń Bożego lSarodzenia (d. 25 grudnia a by wszyscy be~ wyją1ku czł()nkowie płacili po 
st. st) 6 rubli rocznie, przy zniesieniu wszelkich marek 

2) O P e r a c y e p o c z t o wed o k o n ywo- ulgowych; inni wreszcie, aby wszyscy bez wy-
j ą s i ę w c i ą g u d w ó o h g o d z i o, ustanowio- jątkn płacili 8 rubli rocznie. . 
Dych przez władzę miejscową: w drugi dzień Skarbnik, p. Szymański, opierając się na 
Wielkiej Nocy, w dzień Imienin Cesarzowych cy frach, oadmieaił, że przy opłac:e po 8 rubli 
(23 kwietnia i 22 lipca st. st.) w drugi dzień rocznie przez członków, którylh liczba w danei 
Bożego Narodzenia (26 grudnia lit. st), yv dru- chwili wyn08i 350, dochody ze składek wynosić 
gorzędne święta i we wszystkie niedziele". b~dą 2,800, wpływy ~ podwle~zorków i koncer-

Nadmienić należy, że co do drugiego punktu, tów obliczyć można oa 1 .200 rab. rocznie, czyli 
w biurze centralnem i w dwóch filiach w Łodzi 2,e ogólny dochód, według obliczeń, wynosić m~· 
operacye pocztowe dokonywaó się będą od go- że 4,000 rocznie, budżet zaś wydatków w teraź' 
dziny 8-ej do 10 ej rano. . niejszych warunkach wynosi 4.170 rab., czyli, że 

Jak widzimy, okólnik powyższy oboWIl!:nje ' w ten sposób wydatki z dochodami można zró -
obst:r"ować ś"i~ta tylko starego stylu. wnoważyć. Zaznacza przytem p. Szymańslri, że 

Ponieważ w miastach Królestwa Polskiego dla zapewnienia, aby Towarzystwo istniało na 
skład urzędników poczty i telegrafu stauowil4 trwałych podstawach, należy koniecznie budżet 
przeważnie katoliey, przeto potl4danem byłoby i(liśle z góry ułożyć. 
bardzo, aby władza okręgowa wystąpiła do gJ6 . Od~ywały się głosy, że wątpliwe jest, czy 
wnego zarządu poczt i telegrafa w Peterebargu zmniejszenie składck .clł (~nkoW8kich do 8 rubli, 
o zaprowad~enie obserwowania ważniejszych wpłynie na pomnożenIe hc~by członków. Zaalc­
w roku świąt nowego stylu, a przynajmnie.l Bo- ź'i się tacy, którzy glo30wali za t~m, aby .pozo' 
żego Narodzenia, Wielkiej Nocy, Nowego R')ku, stawlć doty(h:za8ową normę składek prz;y stoso-
Zielonych Swil4tek i Bożego Clała. waniu ulg. 

S 
. ś d· 10' ół Przewodniczący poddał pod glosowanie hę-

prawa prasowa. DZI na go zlnę ) p dący wynikiem dyskusyi Wniosek: czy saałowa,) 
rano redaktor naszego pismJł, p. Wiktor Cza - marki koncerto~e i tym sposobem uwolnić za, 
jewski, z08tał zawezwany do sędziego śledczego nąd od obOWIązkowego urządzania corocznie 
do 8praw s~czeg61nej wagi p. A"ldrejew8, bawillco- czter(ch koncertów. Jednomyślnie oświadczono 
go C1:SS0WO w VJdzi, jako oskarżony z powodu się za skasowaniem marek koncertowych. 
artykułu; umieszczonego w nr. 4 nRnwoju" r. Drugi wniosek, czy utrzyml!ć dotychczasową 
b. pod tyt. nUcbwały gminne", a to na mocy nor.mę składe~ (10 rU?1i) . czy też zaprowadzić 

zmlaD~- rów Dlr.2: przyjęto w całoś:!i. 
panktll 3 § 129 nowego kodeksll karnego i był Co si~ tyczy trzeciego wniosku wypływa-
badany pr.ly obecnoś~i podprokuratora ~~dQ o j~cego ~ dwóch pierwszych, uchwal~tlo, aby za -
kr~gowego w Piotrkowie p Bogusławskiegu. R3- prowadzlć jednakową normę ekładlti dla w8tyst-
daktora p. Wiktor.l Czajewskiego zwolniono za kich. Norma ta po ożywionej dyskusyi ustano· 

. 100 b wiona została na 8 rb. rooznie z ulgami dla 
kaucyą w sumIe r . członków rodzlDy. Wpisowe w rOlmiarze 3 rntili 

Podatki. OJ magis(utu łódzkiego wpłynęlo l, postanowiono pozostawić be" tmiany. 
(Jd dnia 29 ~t'yczuia do 4 lutego r . b. różnych D:ngim punktem porządku dziennego było 
podatków skarbowych i miejskieh 70,050 rb. ustanowienie stałych dyiurów w loka.lu cL1in;>. 



M 29 BOZWOJ. - Środa, dnia 7 lntego lSJOti r. 3 
~*= 
U l hwalono, ażeby dyżurowało codziennie kolejno I d~al od. jaki~goś czasu nerwowość i c!ąglą obawę przed, spisywania inwentarza kościelnego. Władza polio 
po d",óch członków, J'eden od godz, 6·ej do 9 mebezpleczenstwem, W dniu wczorajflzym przybył do cy)'na, prawdopodob "ie z polRcenl'a wyz·azeg.), na. 

, krewnych, mieszkających przy uJ. Zagajaikowej i tam ,,3 
wieCZOr{m, drugi od 9 do 12 w nocy. niespodziewIlnie strzelIl do siebie z rewolweru, raniąc kazała wykonać tę czynność w SPOEÓ'l ostenta· 

DJtyczący systematycznych dyżurów regu· się ciężko w pi~rsi. Przybyły lekarz Pogoto\via, po u- cyjny, Stało się to powodem zajść krwawych i 
lamin opracować ma zarząd, przyczem uchwa- dzieleniu mu dOr/lźnej pomocy na miejscu wypadku, scen opłakanych. 
10'no, ateby kara za uchylanie się od wyznaczo- w stanie ciężkim odwIózŁ go do szpitala św, Aleksandra. Najgwnltowniejsza z tych scen odegrała siA 
nych d ż ó 'ł k id t b Fał.zywy alarm. Dziś o godzinie 10 rano, I ' t k k ś ' l ś P' 't Y nr w wynosI li 7a a ym razem r. II d . 'h t w p. lą e" w o cl,e e w. łotra, zwanym n Dn Gros 

N 
i . o działy strazy ogniowej oc o nlczej zostały zawe-

a m!ejsce członka zarządu, r· Stanisława zwane DR ul. Krótką, pod nr. 4,: po przybyciu na miej- Calll l u. Na kilka dni przedtem zapowiedziano 
SLamoty, który dobrowolnie Uiląpil. wybrano sce nie znaleziono ognili. rozghśnie, że spisywanie inwentarza rozpocznie 
przez glosowanie tajne inżyniera p. Stanisława Kradzieli:. Wczoraj wieczorem do składu braci się. o gO~1i. 2 po południu. Joż ,od godz, 1 wszy-
BIelickiego, . Bukietów przy ul. Benedyktll nr, 7, za pomocą włama. 81kIe uhce, prowadzące do koscioła, obsadzone 

, W cel11 organizowania koncertów, zabaw, nla dostali się zlodzieje t skradli zapas chustek wel- zostały przez .gwardyę ,republikańską, pieszą i 
WIeczorów i t. p. wybrano stały komitet. Komi· nlanych jedwabnych, wartoś!1 przeszło 4,00 rb, konną. W powletrzn czuc było burzę. Wszystkie 
tet ten wszelkie projekty przedstawiać będzie sklepy [a ulioach poblizkich pozamykano, pO,jpu-
do za twierdzenia zarządowi. W skład komiteto 8Zczano zasłony żelazne. Wkrótce ruch ustał zu· 
prócz dyrektora p. Dworzaczka, oraz gospodyni SZTUKA i PiŚMIENNICTWO. pełn~e. Pabli~zność, widząc te przygotowania, 
P: Sarosiekowej i dr. Slalskiego, weszli wybra- rozpIerzchła SIę w popłochu; na placu, rac~ej na 
n~ przez głosowanie tajne, panie: Gall , ńl!ka, Sta.· ulicach, pozoiltali tylko przedstawiciele wład1, po. 
nlsławska, oraz pp. Bachowski, E Kulisz i Mi- Teatr. Wczoraj po raz trzeci przy przepal· licyanci, żandarmi, wojsko i sprawozdawcy dzien-
cbałowski. nionej WIdowni teatru VIctoria odegrano cObro· ników. 

Wniosek p. Popławskiego, aby zaprowadz:ć n~ Częstochowy), dramat historyczny Jaliana , Brama kościelna zamknięta, głoBuY śpiew 
grę" karty, większością głosów upadl, z Poradow8, a wiele jesz(;ze osób odeszło od Jednak wewnątrz kościoła daje do zrozumienia, 

Oświtdczono się bardzo za tem, aby Towa· kasy. Sztukę przyjmowano gorąco. że mUii tam bye mnó8two ludzi. I~totnie kościół 
rzy8two dążyło do rozwijania się pod względem W sobotę po raz pierwszy wystawioną zo° był pełen lodzi obojej płci, modlących się i śpie-
artystycznym i estetycznym. stanie w teatrze Victoria komedya N. Gogola wającyeh pieśni kościelne . 

., nRewizor z Peterilburga". KQmedya ta J·est ciłf!ll Koścl'ół _t w p'o· a t' ł b' l . 
. "KoGbanówki. Na odbytem w d. 5 b. m, ,. ":Z " lJ, j.r S Ol W g ę l pacu D1e-

sat) rst na biurokracy"', cieszy SiA na scenach WielkIego Do bram k ś . l' d b posledzeDlU Komitetu zakładu dla umysłowo cho . ":Z 't 't • Y o OJ( neJ prowa zą sc o-
b rOBYJ'skich niesłabnSlcem powodzeuiem, nomimo, dy kaml'enne Oj ul'c dd' l l k t Ż 

ry. (, w Kochanówce, pod przewodnictwem p. Ka- "2 ł' lazna, ' I Y o zle a p IC ra a e-że od jflj napisania upłYDęło z górą pół wieku. 
~lmle~z8 Arkuuewskit'go, załatwiono sprawy na- Niemniej' iZ8 powodzenie towarzyszy J'eJ' tei i na N h d h d b 
stę. ~u.JąC(: PrzeJ'rzano i sprawdzono rael \1 ~ki za I a BC o Al prze ramą zebrało się już scenach .galicyJ'skich: W przekładzie polskim około połlldnia kilkadzl'e 't ób 
mleS,lljO styCZEń r. b, z których wynika, że Sl~ 8 • graną będzie w Ł1dzi po raz pierwszy. SA. przedstawiciele a lit k' k' , W ClągU. ubj('głego miesiąca wydatkowano n~ u· I ' 'l, '. ry o racy 1 parys lej; 
trz kł - Jlltro, w czwar~ek po cenach zniżonych WIdać mlCidzy nimI margrabiego de L'3spine mar-

ymame za adu rb, 5,071 k( p 77. Wy8łncha· (OhrOr8 Czę8tochowp. g,rabiego de V()g~6 admirała Bienaim6 m'argra. 
no sprawozdania naczelnego lekarza zakładu, I . u' , b M lU" h 
d,r, Jana Maz,urkiewicza, o lu _hu chorych w mie' .LIra ,.Rok ubiegły .był dla.łódzklego Towa- Inę ac JU..t 00, - zresztą prawie sami hrabio, 

I. L k k wie i baronowie. . 8~~(U stycznIU. Ze sprawozdania tego okazuje l rzy§twa iII?l~,!aczeg,o « Ira) WYJąt owo r.ytyc2:· 
~1-ę, że w~. 1 8tycznia było w zakładzie 148 . oY,m., StreJki 1 Z~9~ÓJ, przemysłow! odbiły Się ~ot.· " ° go~z, 2 przybyw~ prl f~,kt policyi parys­
chorych, mla~owicie 88 mężczyzn i 60 kobiet; '. kI,lwle na rzemle~lD1kac~ łódzkich, ~tó:zy, .lak klej, LepIDe, w otoczeniu komlsa.rzy i agentów, 
przyt.y20 w cIągu tego czasu 10 ohorych, ubyło I WIadomo, sta?Owlą rdz~u ezłouków.nL \.ry '. WIelu Brama w kracie zewn~trzuej zamknięh i okr~· 
l , p?zostało zatem w d. 1 lutego 152 osoby . przestało płaCIĆ 8kłAdkI członkowskIe, JednI z bra· eona drutem, aby trudniej j~ było otworzyć, Na 
w (ej liczbie 91 mężCtyzll i 61 kubiet. ' I ku .środków, dru~ty sku~~iem, kłop(}tó" i odwró. znak prefekta komisarz trzykrotnie wzywa do 

,Odczytano i przedyskutowano regulamin I ceDla uwsgl [a lDne bllzsze 1Ch Intere80m spra- otwarda bramy. Za każdem wezwaniem rozlega 
przYJęcia chorych do zakładu opracowany przez wy. Pom;mo grohego położenia materyaluego, się warczenie bębna, jak każe przepis. Ponieważ 
roezesa Towarzystwa dobroc;ynncś3f, dr, Karola I zarząd starał si~ ~s1l61k.iem.i si~ami utrzymać iu- nikt się nie odezwal, policya wyłamała kratę· 

Z 
~schtlr~, P08.tanowiono poczyuić W nim pewne stytncyę na Wła8!I,!y~ pO,zlOmle artystycznym. Z p(ś~ód zebranych wysuwa 8ię jegomość o bia· 

lnIany I zatwlerdz; ć ostatecznie ' na jednem ze Aby nad~l "L-ra lŚC ~og~a tą drogą" po· łych włosach, z oznak~ legii honorowej na piel'-
specyalnych p03iedzeń, I trzeba poparCIa, a zdarza SIę fiU} sposobnośc la· siaoh, 

Po zsłatwieniu kilku spraw bież4cycb uchwa. twa, mianowicie 18~. m .. nLira" ~rządza wł~sn~ Protestuję w imieniu. , 
lono po uzupllalenio Komitetu powiększyć liczbfi I kO,Dcert w. teat~ze WIelkim z udZiałem wY?I~neJ Nie dokończył zdania, gdyż policyanci ujęli 
clłonków komisyi rewIzyjnej, śplewaczkl, "prI.m.adonny o~ery warszawskIe] p. go i zaaresztowali. 

Strejk w rzeźni RJbotnicy VI dalszym cią' Hele~y ZboJnskle] oraz baSIsty p, WItolda Szelo Krzyk, zamieszanie pnez chwilI}. KlIkana-
gu domagają sif2 zadosyć uczynienia ich ż~da. lera I własnych, chórów, k~óre pod wodz'ł dy- SCl~ osób aresztowano, reszta si~ rozpierzchła. 
niom, mianowicie chodzi im o to, aby neźllicy za rektora J .tt'yk,l doznały me ~~k dawno r~e.te1- PolIcya stanęła przed zamkniętą bramą kcI!ioła. 
każdą 28bit~ 8ztukę pb:cili im po rb, l kop. D. nt'go powodz,eDla ~ FIlharmonII . warsza~skleJ. Prtf-ckt polecił wywalić ją, ale wrota żelune 
Ponieważ robotnicy, prowadzący agitacyę, nie N!ec h WI~C ,ogol po~r~e .ten IUte~e8oJący ~on- stawiły opór top )rom strAŻackim. Wezw8n3 si· 
dopuszculi rzeźników żydowskich do UlŹ li, cert, przez co lD3tytOCyl spleWaCZe) ulży 81~ w kawkę parową, Strażacy p~zystawiają drabioy 
pr t 1.' d l'" . k kłopotach. dJ okien kościoła i zalewają wn~trze potokami 

~ .e o rz{ Zll1cy u a I SlEt o InterwencYę WOJs O· I wody. 
"ą· OheC'cie fZ' ż bydła odbywa się pod osło I - -:-- Po długich trudach wyważono wrotll kościel. 
ną YY(jskl>. Z W ~ R 8 Z.A. W Y ne. Za niemi wzoosi 8ię barykada z ławek 

, ,Ze Zgromadzenia fryZJerów, Wczoraj o go- ~ ~ • i .stołków, sięgająca prawie pod sklepienie ko-
dZIDle 4 bJ po pułndU111 w lokalu <Liry> (Na- !lcIelne. Strażacy i policya rozbierają pJwoli 
~rot X2 38). odbyło się p08iedz~nie Zgrom adze- * S~azanie redaktora. ową barykadę, llmocowan~ z tyłu oiężkiemi kon-
Dla majstrów fryzyerskich, pod przewodnictwem Sąd okręgowy warszawski rozpatrywał Bpra· fesyonałami i inne.mi 8)rzętam i . . 
ra,dnego magistratu p. Sttmpo",skiego w obecno· wę redaktora Fryzego, pociągniętego do odpo- Za barykadą tłum śpiewa wciąż pieśJi ko· 
SCl are,ora oechowego p, S~anisława L'"\gs, st&r- wiedzialnośei t'ądowej za s~ereg artykułów, za. śeielne. 
SZl'go majstra p. Borkowskiegl) i 86 członków. mieszczonych w «Kuryerze Porannym>. Po krót. Gdy nareszcie usuni~to przeszkodę o tyle 

P, Skoplńaki przeczytał lIprawozdanie 2a rok I kiej naradzie zapadł wyrok, na mocy którego że m~tna był:> wejść do śroika kościoła, ZlC&ę ~ 
1905, z którego dowiadujemy się, iż w oiągu te· ) redaktor Fl'yzll uwolniony został od wszelkiej ła SIę IJCen8 straszna, P..>lioyanci, uzbrojeni w 
go czasu przyjęto do Zgromadzenia 54 majBtrów, l (dpowicdzialuoś3i za artykuły: (Póki ja będę nogi od stołków, w ]a,ki, w ka'itety, nucali si~ 
10 uczniów wypisano na czeladni!(ów, do kasy ministrem> i (Ll8ty z Petersburgu; natomiast w tłum, zacz~li go bić, tłUtl, tratować. Z kcś ~io-
wpłynęło 1,287 rb. 15 kop., wydatkowano 299 I za artykuły: cBant w wojskach, i (P.d żagla.mi la wyprowadzano i wynoS20no lud~i pokrwaw:o · 
Sb. 49 kop., pozostało w kasie 987 rb. 66 kop, I reakcyi, p. Fryze skazauy z'lstał na dwa mie. uych, nieprzytomnych,. 

prawo7danie to przez obecnych zostało za- l siace więzienia. Wrzawa, okrzyki oburzenia, j€4ki, wypełniły 
akceptowane. ' ' :k Aresztowanie re d !l.ktora. r kO~(liół. Z lDu~to, jaki panował, niepodobna opi· 

d 
' Wczoraj na posiedzeniu wypisano oa czela· Redaktor cGazety Wal"JzawskieJ') p Stani. sać. 

ulków 9 oc '6 ' t' . ć d 'P f I.t l" l l' t . znl W I pos .nOWIonO wClągn~ o liław L~s~oowski został wczoraj we2:wany do sę. rt ~II. po ICyl na cie 8 ICznego zas ępu 
rrotokóła nazwiska 9 majstrów, którzy jeszcze dzifg!) śledczego i po złożeniu kaucyi w ilości urz~dników, przecisulił si~ wśród tego zamie8L8' 
za . unędow:.nia p. Bitnera otrzymali dyplom~ . 300 rb, pozostawiony na wolnej stopie. nia do prezbiteryum, gdzie stał proboS3Qz miej-
llIaJst row8kle, Przyznano starszemu majstrowI, ,8cow1 w komży i stule. G:ły preftlkt się z'l!iżył, 
HlO rb. na lokal w którym mieści się kancela * Sprawy praso~e. Jak donOSI < Kur. War· probosz wygłosil pl":ltest spokojny, leoz stanow-
rya zgromadzeni~. szaw8kj,-~ korytarzach sądu o~ręgo"ego krą- czy przeciw gwałtom, jak.ich władza policyjna 

Sprostowanl'e W ' t k l Ko'· f żyła wc~oraJ pogłoska, którą podajemy z zastrze- dopuncza si'" w kościele - i zakoń ')zył go slo· , czora) w ar)' n e" mi ż' , d b' '1 
tet Oby"att!J1u" zanła pomyłka w redakcyi ' {n 'e m, ze sprawy pra~owe ot y" e~ag Ule Oilą' wam': 
.R02'Nl·jn" złoton ' 285 b l 243 k. 35 ' dzone, Ulegną. umorzenIu w skutek aktu władzy - S"ełniam obowillzek, obecn:e możesz pan 
kló () me r., li e 'l prawodawczej l' Ó ' l ra tu soma "płynęła do kasy komltetn d. 6' czynić. swą powinność - poczem zwr cIl się do 
atego. . _____ tłumn, wzywając go do a~pokojenia się i Op118~· 

O 61 czenia kcś}ioła. NIewielu 118łllr.halo tego we-
·0 na~ n.e o.łabienia. W ciągu dnia wczorajsze- Krwftwe Z8J·Sr CIOS W Paryz' U. nia, mimo to J'ednlk spokój powrócił. Ul' 
~l. Kon ęfuJące osoby uległy ogólnemu osIabieniu: na CI. 
POZosta'S antynowskiej nr. 47 Wojciech Zlllęba, lat 70'1 policyjny wszedł do zakrystyi kościoła i 

nr. 60 l~c6 bez zlIjęcia i mieszkalll&; UlI. uJ. Cegielnianej inwentarz: "dwa obuzy, tuy 8zafy 7 

niezn'n o .leta lat okolo 50, z nazwiska i adresu nie· C~wHtek i piątek ubiegłego tygodnia zapi- kościtloemi". O~o i w8zystko. p. 
~cUka,\a; ::. u\v;I:;~~~~~~hejtycl!"';;:a~~~~allf:k:r:~ I. szą się jaskrawo na kartach historyl Paryża, tej f.>rmalności dopusGczono dfl 

ogotoWia udzielili doraźnej pomocy. I W dQia~h tych przystąpiono, w myśl nowe· w8trz"Bo~ło całym Paryżem . 
.... ob6j.two. A. K., lat 21, rzemle'lnlk: sd J 1\ go prawą l) rozdziale kościoła od pań9tW&, do -:-:-:-



4 BOZWÓJ. - Środa, dnia 7 lllte,o 19Q6 I. N 29 
9it 

Wiec "prawdziwych rosyan". 
Mówił, jak to niezbyt do serca wzi~ł 8pra· 

I w~ budowy teatru rosyjskiego w Warszawie ge· 
I rał·gubernator Szuwałow, jak to ociągał 8i~ 

! 
z przedstawieniem tej 8prawy w Petcraburgu 
nast~pny naczelnik krs.ju Czertkow, jak to do· 

na cześĆ Cesa.na, ministra Plewego i generał· 
gubernatora C~ertkowat bo (ni to dobre jego ch,,­
ci w czyn usiłowali wcielić. 

Wczor2j w lokaln klubu roóyjskiego w skon­
fiskowanym pałacu hr. ZamoyskIego odbył się 
wiec (prawd~iwych rosyan>, ~8mle8Zkałych w 
Warszawie, którzy sformowali si~ w jedno stron· 
nictwo polityczne pod nazwą (RU8skoje obszeze­
stwo w Warszawie». Podstawą tego stronnictwa 
jest, jak wiadomo, statut (stronnIctwa porządku 
legalnego». 

I piuo zabity ministl r spraw wewnętrznych von 
Plewe podczas pobytu sWfgo w Warszawie, gdy 
Cesarz był w Skierniewit"ach, poparł tę s!lraw~ 
u TrGuu i wyjednał 400,000 rb. zapomogi jedno 
razowej, oraz po 50000 rb. coroczuie; następnie, 
jak r7ąd zamiast 400,COO rb. a~ygnował jedynie 
290,000 rb" jak to opieszale 'szla robota z pla­
nami i t. P , aż wreszcie doszedł do chwili) .gdy 
generał· gubernator oz fundugzów domu lodowego 
i teatru rosyjskiego polecił wypłacić zaległości 

Następnym mówcą był profesor Kozmin, któ· 
ry refdrownł sprawę politechniki warnawskiej 
i doszedł do takiej konkluzyi: "Polltecbnikę ufan· 
dował C~sarz z pieniędzy, pr!.ezna0zonycb do 

Wczorajszy wiec zagaił przewodnicząoy pan 
Sleliwie8tier. W ópomniawszy o wyjątkowem po· 
l.łannictwie «pra~dzlwych rosyaDł na kresach) 
mówca wzywał ludność rosyjską kraju do w~ili I 
cia czynnego udziału w wyborach do Damy, ku 
czemu "Tow. rosyjskie" nie omieszka dołużyć 
wszYlltkich możliwych środków. Jednym z tych 
b}ło zwróceaie się komitetu stronnictwa do pre­
zydenta miasta z prośbą o zaproszenie rosyan 
do Oklęgowych komisyi wyborczych. Olmowę, 
która spotkała. deputacyę w tym wz-ględzie, pan 
Sie li w iestier nazwd utrudnieniem przez władze 
ludności ·rosyj8kiej korzystania z praw konsty­
tucyjnych. 

Całe szczęście, - mówił mówca-te sprawa 
ta przynajmniej w ostatniej chwili lepllzy wzięła 
(. brót; oto w nbiegł~ sobot~ czterech przedsta­
wicieli «prawdziwych rosyan' wezwał do 8iebie 
generał gubernator i zakomunikował im, że nie 
ma nic przeciwko temu, aby rosyanie utworzyli 
oddzitlne zupełnie biuro wyborcze, które by po­
średniczyło pomi~dzy prawyborcami a właści­
w( mi komisyam~ wyborczemi. 

BIuro ma mieć charakter zupełnie (prywatny') 
(hoeiaż generał gubernator polecił użyozyć bez· 
płatnie lokalu w gmachu urzędu powiatowego, 
dać stosowne umeblowanie, delegować specysl. 
nyeh W( ŹQych, a. nawet pokryć wszelkie koszta. 
prowadzenia biera. Do biura tego mają się zwra­
GaĆ ~HZ}'SCy rosy anie, posiadający cenzus wy­
borczy l deklarować w niem zamiar wzięcia u· 
działu w wyboracb. Deklaracye takie biuro 
będzie wprost wysyłać do centralnej komi8yi 
wy borclej w magistracie, dZIęki czemu będzie 
miało charakter odrębny i stauowiło rodzaj spe­
Gyalnej rosy jakiej komi8yi wy borczej. 

Rosyanie powinni głosować tylko na tych 
kandydatów na wyborców, a nast"pnie na po­
słów, których wskaże im komitet. 

Następny referat w sprawie budowy rosyj­
skiego domu ludowego oraz r08yjsklego teatru 
w Warszawie odczytał profesor uniwersytetu, 
Micbajłow. 

artystów teatrów polskich, o którycb (dowa 
mówoy) prau polska mówi, że są trybunami 
polskiej narodowej literatury i 8ztuki. "N a ta­
ki cel - mówił profesor-użyto I,ieniędzy rosyj-
8kic h, dzięki niedołężnej administracyi teatrów 
~arszawskich"", (oklaski). Dalej przyjęto wnio· 
sek naczelnej rady iltronnietwa, abv delegować 
do generał-gubernatora delegacn 30 do 40 tu 
członków, któraby prosiła o zwrot 8umy, wy­
I hconej na pokrycie długów teatrów pohkicb, 
celem szy bszego rozpocz~cia budowy, jeżeli nie 
teatru rosyjskiego, to przynajmniej rosyjskiego 
domu ludoweg<'. 

Ma on już zebrane 4,000 tomów książek do 
biblioteki, a co większa, ma obiecane 50,000 rb. 
na założenie własnego pillma codziennego-nie 
takiego (znowu słowa mówcy), jak «Warszaw­
skij dniewuik" albo (Za padnyj gołos> - ale 
własnego-prawdziwie rosyjskiego, Jak ten dom 
ludowy jest potrzebny, zdaniem mówcy, świad· 
czy cc r lZ więk8za liczba rodzin rosyjskich, któ­
re w domu, z powodu złego wplywu, zaczynają 
mówić po polsku i dzieci po polsku wychowują, 
co jest tem zgubniejsze i smutniejsze, że dzieei 
rosyan ob~ują z dziećmi polskiemi, które "jnż 
w dziewiątym roku SWtgl tycia wiedzą, że s~ 
polakami, i groszowe oS7.cz~dnoś(li swoje prze­
znaczają na pol.skie cele patryotyczne". ' 

Delt'gacya, która stanie przed generał gu­
bernatorem, ma się składać z przedstawicIeli 
r08yan różnych sfer - brakuje do niej jedynie 
przeds~awicieli I!ądownictwa i inżynierów, bo ci 
dotychczas do stronnictwa n·e przystąpili, ehoć 
zapisali lIi~ już nawet subjekoi handlowi, niżs} 
nnędnicy, wotni, kupcy, no i profesorowie. 

W koń\ln swego przemówienia mówca wyra-
7.ił podziękowanie ofi(lerowi jazdy, Agapiejewo . 
wi, który jest inicyatorem domu ludowego i te­
atru rosyj8kiego w Warszawie i gorliwie od po· 
czątku sprawie tej slnży" U .~ zczony przez po· 
wstanie i oklaski, p. Agapiejew w\';niósł okrzyk 

I jego uznania, głównie puez niem()ów i żydów, 
a ponieważ kapitaliś~i ei doruoili 8i~ na sprze­
daży swycb wyrobów fl1brytZnych w odległych 
guberniach ceuriltwa i na dostawach dla woj­
ska rosyjskiego, przeto politechnika Ilfandowana 
jest .za ·rosyjoKie pieniądze, język więc· wykładu­
wy powinien bJć w niej rusJjikl". 

CJCIlC b,ć zupe}uie bU8trounym, mÓ'Nca 
w8p0';llinał, że Da atrzyrąauie politechlllki łoży rok 
rocznIe skarb państwa z dochodów, które daje 
ludność Sięgnął do sprawozdania skarbu z ro· 
ku 1903 go I wyjął pnycyę wykazuj~cą, że Kr6· 
lestwo Polskie daje mniej więcej 24 miliony ru· 
bU czystego dochodu. Po dłuż'izym zastan()wie· 
niu 8i~ nad tą olbrzymią cyfrł!, u~iłował wyka­
zać, że jesf. ona cnid~i8h) i p'J l!lteregu kombi· 
nacyi 11tatystycznych zaopiniewał, ż:) włdJiwie 
Królestwo Polskie daje skarbJwi niedoboru od 
4 do H milionów rocznie (jaka ści8łośd). Przy 
tego rodzaju komentowania statyllJk:i dochodów 
i wydatków państwa, Królestwo Po18kle-mówił 
mówca-nie daje nic na utrzymanie politecbniki, 
a zatoem koszt utrzymani a tego zakłada propor . 
eyonalnie (liąty na luqności wyłącznie oesarstwa, 
w którem. polacy stanowią zaledwie 1 proo. ogó· 
h. Skarb p lństwa zatem, łoż~c z górą 300000 
rubli roczme na utrzymanIe politecŁnlki, wydaje 
na nią pieniądze: rosyan ł6 proc., niemców 7 
proc., żydów 7 proc., różuych innych narodów 
cesarstwo zamieszkuj ąeych l pror.. (ogółem 39 
proc.), oraz polaków, którzy stanowią w Cesar­
stwie l proc,-stąd wniosek mówcy oczywisty, 
że politechnika nie może być uczelnią z poldkim 
językiem wykładowym. 

Ostatnim wres&cie mówc~ był upatrzony puez, 
"prawdziwych ro)yan" na posła do Damy, pro· 
fesor uniwerilytetu p. Baziner, kt6ry zdawał przed 
zebranymi sprawę z roli, jaką odegrał na zjeź­
dzie delegatów 8tronnictw (leglllnego pOiząd ku) 
w Petersburgu, 

Ponieważ dano na zjd:lzie warszawskiemu 
przed8tawicielowi głos dopiero w ostatnim c~war· 
tym dniu obrad, a w dodatku p(źuo w nocy, gdy 
panowie delegaci zaczęli przed jego pr~emówie­
niem rozjeżdżać się, p. Buiner popnestał na 
przedstawieniu radZie zjudu następującej rezo­
lucyi w sprawie IIzkdoictwa wPolllce. J ~zy'kiem 
wyk.ła.dowym .w szkołach Króle8twa Po18ll.iego 
pOWIDI6n być J~zyk rosyjlJki z Wyją~kiem p:erw-
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Razu pewnego. 
(Ciąg dalszy, pat!'"JI nr. 27.) 

I 
I 

z której znikała zwolua nienatulallla czerwoność, zawolal ~ość, nalewając szybko wódkę. - Jesz­
odbiło się pewne zadowolenie. Widać bylo, że po·· cze po Jednym! - zaproponowal, gdy kieliszki 
dobala jej się niezwykla sila tego wesolego go- zostały opróżnione: 
ścia. Kobieta ożywita się na nowo. 

_. Żeby cię pokręcilo z takiem lubieniem! - - Co ja mówilam? ... Aha! .. Miałam kochan-
wyrzekla, przyszedlszy nakoniec do siebie. ka Jóźka, brunet byl, ,,·ysoki, pociągly sobie 

- To nic, wypijem jeszcze na zgodę i za śniady. Nazywali go "Piskorz"... Ale tamten n~ 
zdrowie twojego męża! A jak mu bylo na imię? nic nie patrzy!.. . Podarunki: to to, to sio ... l\Inie 

- - Zapomniałam już - odparla wesolo, - znowu co bylo po jego podarunkach? Mój Józiek 
W a wrZOll, czy jak... A bodaj go zresztą kolka!.,. też nie frajer, talde znaleźć potmm, także różno­

- No, za zdrowie Wawrzona! - zapropo- . ści dygowaL Widział on, stary dyabel, ie ani 
nowal gość i wypił. - A teraz powiadaj, jak to tak, ani diak,. a wst~d mu .bylo, że tO on niby 

Zdrowo pijesz! _ zawola.l _ gdy kielisz- bylo" Gdybym swojej baby nie 1111 at, dalibóg, 0- pierwszy, a Ja na mego, Jak na psa kulawego 
ki zostaly opróżnione. - Za starego wyszla - żeniłbym się z tobą!. · · patrzę· Wziąt się też na sposób, 
podchwyci! na nowo, . - ] [a, ha, ha!." - parsknęła - Wściekłeś l~azu jednego Jóźka. pod samym szynkiem 

_ No, wyszła i pal go czort! - przerwała l się!.·· Ale kiedy już tak lubisz takie baby, to nacl- kolo stajni, zaszlachtowanf>go znaleźli. Kto? Jal{~ 
niecierpliwie, ( staw słuchów, jak to bylo. I Co? Syte-kryte, lliewiadomo! Mu że i wiedzieli 

_ Czort go bierz! '- zgodził się gość - ro- l Gospodyni poprawila się na łóżku i poczęła że to .'~a,~rzon,' ,ale ten złOdziej, tamten złodziej: 
zumie się, jego wina, po co mlodą żonę braI? Ale I opowia(lać drżącym, przepitym głosem: I plunęlL l mc. ,ZresztfJ:1 kolka ich tam wieI". Ale 
to nie to, bo powiadał mi WcLńka, że twój stary, I - Wyszła ja za niego nie po dobrej woli. l Ja ?zułam. clobrzf>, c~YJa to robuta ... "Poczekaj -­
to też chwat byl, na całą okolicę koniokrad pierw- I Chlop był, Panie Boże broll, ch00 go znali nao- l mysIę sob18 - ~o c~ dar0wane nie będzie, ja ci 
szy, a ty, choć baba, koniec mu położyla! Ot, co kolutellko, a nic mu zrobić nie mogli; każdy go ~a ~o zap.łac1 , Wesk1 synu! Jeszcze i ty z duńki 
ja lubię! , . I się bal, bo wiadomo byto, że sposobny na WSZy-\ zrec będZIesz .. . 

_ A położyla~ - powtorzyla kobIeta z pe- I stko.. . l!ml1k.la na chwilę i zamyślila się, jak gdyby 
wną cltelpliwościa. Mial swoich kolegów i razem z nimi, jak się l szukająC wątku. 

_ Ot baba!"- zawolał gość, objąwszy na-I dalo: to konie po wsiach, to na szosie warszaw- ! Zap~now!j.la ~upe~na cisza, slY0hać tyllw by-
gle leżac~.' _ Ot, takie lubię, takie lubię!- wy- skiej, to w samej Warszawie, zresztą wiesz, bo c~ to przeCiągle WyCIe WIatru w dużym kominie z 0-

krzykhvar) przyciskając ją z taką silą do siebie, ten twój Wańka czy Waśka powiadar. Otóż cho- kapem i jękliwy zgrzyt okiennic, . 
że na twarz kobiety wystąpiły mocne ceglaste tlzi1 on do nas, bośmy z matką pod Warszawą Go~~ mierzył szer.okiemi krokami pokój, lecz 
plamy i z piersi jej wyrwal się krótki okrzyk szynk mieli; przychodzili oni do nas.. calą kompa- po Cll\Vlll zatrzymał Się przy lóżku i spytat: 
duszonego. nią, a on wciąż kOLO mnie, jak ta zmora. "Od- - No i co, pojmali tego Wawrzona? 

_ Ot, jak ja takie baby lubię, ot, jak lu- czep ty się odemnie - powiadam ja jemu - có . . DyabIa. tam poi:nali - oclmęla się ko-
bię! - powtarzaŁ gość, nie zważając na rozpacz-, żeś tak przylgnął, jak ta ,,·esz do kożucha?" Bo b.leta.- chodZIł on dalej do mnie, przecłlwalal 
!iwe szamotanie się kobiety i oplatal ją coraz kochanka miałam Jóźka". Sle nawet potem, psubrat, że to jego sprawa l Aż 
mocniejszym, miażdżącym uściskiem, lecz nagle, Ale co ja ci tu, glupia, rozpowiadam - prze- ~akolli~c l<azal przez jedne?o powiedzieć, że jak: 
jakby pod wplywem jakiegoś postanowienia, pu- It' rwała nagle. - Spać mi siQ chce, już trzecią noc Ja dalej ta,ka będę, to on l mnie i matkę poza-
ścil ją. oka nie zmrużylam i wciąż chlam... rzyna, .. 

Kobieto. ciężko dyszała, na twarzj jej jednak, - No, to się jeszcze na czwartą napijem! - (d ) . c. n, . 



szyeh dwócb klas s~koły przygotowawczej, przez 
który to czas młudzież może si~ nczyć po polskuJ 
zanim nauezy się ję~yka rosyjskiego. J ilko ino­
wacy" i dodatek od siebie, wniósł pan Baziner 
proiektJ aby dzieci rosyan, zamieszkałych w Kró' 
lestwie, obowi~?;kowo uczyły 8i~ języka polskie­
go, bo to bardzo im si~ przyda. 

Wiec trwał 4 godziny, brało w nim udział 
około 1,000 osób, które przy we. 8 liu obowią.zane 
były kłaść swe podpisy Da petycyi, która poprze 
prośbę delegacyi, mającej przedstawić się gene· 
rał gu bernatorowi w sprawie budowy domu lado· 
wego dla rosyaD, , zamieszkałych w Warszawie. , 

ROiWOJ. - ŚlOda. dnia 7 lute'go 1906 r. 

okrutne razy nahajek. docbodząee ezę8tokroe do 
200 uderzeń, na mocy zazwyczaj rozporządzenia 
pier"szego lepszego oficera. Palono również ma-

i j~tność osób podejrzanych. 
l W samym tylko powiucie fdliń8kim, gdzie 
l nie było zupełnie pogromów, rozstrzehno prze· 
ł szlo 70 ludzi. Przytoczymy kilka znamienniejazych 
\ wypadków. 

Ia8pektor estońskiej aleksandryjskiej szkoły 
miejskiej, stypendysta ministeryum rolnictwa, a' 
groDom Ramot, bez śledwwa skazany był na 
śmierć i tylko Vlskutek zabiegów żony, oddany 
został pod sąd wojenny. W f"lińskiej ;uk.ole po­
wiatowej trzecb uczniów otrzymało od żołnierzy 
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wIęczenie władzy szkolnej podania, znac~ną 

D k
'· 1 ~ 11 1 l t '.1 I porcYę rózeg. W ŁugenguzeDie, powiatu wezeń-

D lifiCJi 11~llgllCJl Q ~WI,lIJ. f :~~~~~ę t:zr;~::zed:i~~ji~l ~t~~:mzie ks~~::~~o::=~ 
-s- l kll~ły 8ię " domu. I B !ZPI awia lotnego oddziału, dowodzoneg) 

.. Now. Nremia" drukuje w nr. 10,772 przez rotmistrza vJn S:lva-rsa, a pozo!lta~ą1ego 
następujący telegram z Dorpatu, zawle~ b bd 
rający deklaracyę inteligeucyi lotewskieJ pod kierunkiem gen, B~zo razowa, o arzonego 
w sprawie wypadków miejscowych. Te- nad2.wyczajne,mi, zdaje się. pelnomoenictwam:-
legram pJdplsany ZJstał: przez kilkadzie' obj~ły obecnie pO"ilit dorpacki, gdzie, opróaz 8a-
siąt osóo ze sfer prawniczych, lekarskich, mowolnego wyrąbo las11 w m8j~tku L~iv .isce i 
literaeki~b, artystycznych I t. d. wymuszenia broni od Jednego z obywateli, żad. 

(Posądzanie ludności estońskiej o d~żności Dych gwałtownych dzi.ałań nie było. Dain 4l7, 
3eparatystyczne, pozbawione jest wszelkiej pod- 28 i 29 stycznia w parlclf.i randeńskiej rotmistrz, 
I:!tawy. Podniecony stau umy8łów. datuj,\cy się v n S,lv.r8, na mocy wskazówek obywatela ran, 
od duia 30 patdziernika r. Z'J uwydatnił się deńskiego. von B )rga. rozpocz~ł s"dy. Bel tad· 
w pragnieniu przeprowadzenia reformy szkolnej, Dej podstawy skat.ał na kar~ eielesllą pisarza 
uregulowania k wetltyi agrarnej i samorlądu miej - gminnego Fane38, którego zwolniono od kary je-
SCowego na zasadzie powszechnego gło!lowania, dynie na mocy ogólnego wstawiennictwa całej 
w celu .wyzwoleDla się z pod udsku ekonomi- ludności. V un Sil vers zmusił puedstawiciela miej· 
eznego. l. pohtyclnego mniejszości niemieckich scowej inteligencyi wiejskiej, o przekonaniach u· 
Wła.śclcle~1 ziemskich. Wyloniły się ftakcye: frak- miarkowanytb, b. wójta gminy, OldtaJ do trzy-
eya tmlarkowana dąż) la do urzeczywistnienia mania bitego przez żolnierzy włościanina, za no­
~eform na drodze konstytucyjnej j za pomocą gi. Jaaesa wJsłał pod konwojem żołnierzy, dla 
srodków kulturalnych jak również do kultural· siebiA samego po rózgi. 
fego W8póhawodnict~a z uprzywilejowanym e- L'ldność ogarni~ta paniką. Były wypadki 
ementem niemieckim, oraz frakcya krańco"a, ' pomieszania zmysłów i samobójstw pod wpływem 
pozostaJą 4l& pod wpływem ogólnopaństwowego strachu, Pocz~cie swych praw wytę!ł;a:le jest 
rucha rewolucyjnegoJ wywalczała. sobie wzmian- niclem niewywoływanemi okrucieństwami. W pod 
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• ad esła ne. 

Na budowę kaplicy na gruntach Julianów ulica 
Rżgowska (Nowe Cho;ny) złożono następujące ofiary: 

Towarzystwo akcyjne Karola Sche'blera 300 rubli, 
Tow. akc. Ludwika Geyera 250 rb., Tow. IIkc. Helnzel 
1 Kunitzer 210 rb" K. Stelnert 150 rb, W. StolaroJl· 
100 rubli, Leon Allart 100 rb" Józef Rychter 100 rb., 
'low. IIkcyjne Lud. Gromana 100 rb, Paw el Desurmont 
50 rubli. Towarzystwo ake. Silbersteina 30 rb., Anna 
Geyer 25 rb" Bracia Hiiffer 20 rb" A. Burno 10 rb., 
A. Fritze 10 ri" Huch$ 5 rb" L. Sowiński 5 rb,. B, 
Koperski 5 rb., M" Flgel 5 rubli, A. Osser 5 rb, B. 
Freidenberg 5 rb" F. S!odzlńskl 5 rubli. S. Krawczyk 
5 rb., zarządzający z firmy Z. Rychter 3 rb., Pawel 
Fritze 3 rb" F. Kazimierski 3 rb., C. S. 3 rb,. Józef 
Konlewski ~ rb., S. M~rtens 2 ruble, Pommer l rb., 
Kowarlk 1 rb, K. Nelson 1 rb, E. ZIemmer 1 rb', A. 
Nilken l rb., Hildebrandt 1 rb" J. Thlede 1 rb., J. 
Wlościjański 5 rb., S. Glowlnkowski 1 rb,. K. F. l rb., 
J. Luszczyński 1 rb, Silchabe\ 1 rb., Pikala 1 rb .• K. 
8te1' 1 rb.. 1. łtQgozinski 1 rb. A, N owak 1 rb.. J. 
Schultenhin 1 rb" Przelożyńskl 50 k., F. Wożniakowski 
:.l rb, W. Przlbylskl 2 rb" A. ?liHleckl 3 rb, J. Dlezner 
il rb, A, Latarski 5 rb,. A. Mikołajczyk 3 ruble. }~. 
Rzepeckl 50 kop., H. Benke 10 rb .• J. Gabinowski 15 rb., 
Landau i Weile 2 rb., F. !\'Iarchecki 5 rb. M. Kuj 
lO rb., A. Mandaj 11 rb, F. Kowalski 1 rb. S. Sowiński 
11 rubli, L KlIlinowski 1 rb.. T. Mrygoil 2> kop., L. 
Strzelecki 30 k., W. Otocki 30 k., M. Brzeszczak 20 k., 
S. Kaniera 20 k., A. Klyss 1i0 k., A. Kosiarek 20 kup" 
J. Skowroński l rb., L. Ciuplilski 30 kop., M. Jarysiak 
30 kop., M. Mll!ński 1 rb" L. Millńskl 15 k" J. Pecold 
50 k., J. Fojstar 30 k" K. Sokołowski 1 rb., A. Rytter 
1 rb., K. J ust 60 kOp., J. J ust 5 rb., E. Kaniera l rb., 
A. Witkowski 1 rb, 50 kop., B. Witkowski l l·b., G. 
Beck 1 rb., W. Jóźwiak 1 rb., K, Dębowskl 4 ruble, 
Kwiasowski 1 rb., S. Claplński (rodzina) 10, rb. 75 k., 
J. Grz) bowski 5 rb, M. Arendarski 10 rb, F. Splawski 
5 rb, K. Frohllch 1 rb " K, Hening 1 rb I. Michałowski 
6 rb., F. Dlezner 5 rb" E. Leonbardt 30 000 cegieł. F. 
Konlg 5,000 ceg" J ahn 12 ;0 cegieł, Bebme 3,000 ceg. J. 
Krause 3000 ceg., J. Stenzel 20uO cegle 1, J. Starowiez 
J 0000 ceelel, M. Mrygoń 3,000 c.., Trąbczyń,ki 3,000 e., 
M' Nowacki 3,000 c., K. Stdlln 1,00e e" Skasa 2.000 c •• 
B. E~gel 1,000 a., ' W. Kowalczyk 2,000 eeg., J. Szturma 
1,OuO cegiel, F. Stenzel 1,00) eeg., B. Wieczorkowski 
2,000 ceg., M, Piecbocki 1.000 c" A. Diezner 1,000, ceg., 
F. Stefan 2,000 e" J. BrzeZIński 2000 cag., M. St6nezyk 
200) ce!r., R. KUanowlcz 1,000 ceg .• d. Dylikowski 1,000 

kowane ref\lrmy za pomocn środków samowolo h ~ 81.czuwaniach obywateli-niemców podpatrują się . 
Uyl • które potiągnęły za sobą Dieznaczną cz~ść uiilowań wskneszenia dawnego jarzma niemiec- I 

ceglel, J. Nowak 500 ce~, K. Pawlowski 3000 cegiel, 
A. SIeiche 1,000 c., J. Scheffler 1,000 ceg" A. Splawski 
~,OOO cegieł, A. Splawski ofiarował dWOje drzwi we· 
wnętrznych, B. B~rger 1,000 ceg., W. JÓŹwin.k 1,000 c" 
IL Dębowski 1,000 c., A. Szczech 1,000 c" M. Abramczyk 
1,000 ceg" T, Potyrala 3.000 cell., J. Zasada 1,000 ceg, 
J. Milińskl 500 ceg., T. Cierowski. W. Tasllrczyk. A. 
Tasarczyk ofiarowali sygnllrell. F Uznański-krzyż na 
oltar,:, t3. Eagel- 900 cegie!, NallpiilSki -krzyż żelazny, 

proletaryatu miejs"iego i bezrolnej ludooś3i wiej - kiegu, przy pomocy whdzy państwowej Takie I 
łlkiej. mniemanie putwierdza fakt, :te rotmislrz T jn S!e- " 

Kierunek krańcowy zDajdo~al podniet~ w o· V~r8 zalellil ludności, aby po dobrą radę zwraca· 
góloej bIerności władz, datowanej od dnia 30 la. się do cbaronów> niemiecki,b i pny spotka· 
psżdziernika. W zwi~zku z rosnącym 'w całem nin a nimi, aby ucbylala czapki. . 
Pań9~wie ruchem wolnościowym i trwożliwym 

k l Przewidywane jest w przysdcści pragnienie 
uastrl'jem, spowodowanym 8trejkiem o ejowym odwetiJ, zaostrzenie si~ stosnnków ladnl}ści do 
l pocztowo telegrafiCznym, nieliczne elementy clfm .nm niemieck.iego i straeenie wszelkiego 
krańcowe zaczęły przyst~pować do samowol~ej zaufania do rUldu Obecne bezpraWia, okra. 
.7.amiany dotJchczasowego składu zarz~dów gmID- cień~t"a I niesprawiedliwości są doskonałemi 
llych przez nowe osoby, na zasadzie glosowaDl8 środkami do wytępienia lojalnOŚCI i p081anowa. 
,POW8zechnego bez wywierania naci8ku. , C,y~y nia praw, pociągając za sobą zgubne na8t~pstwP, 
gwałtowne znajdujące swój wyraz w pogromIe na prz.YszłoŚó dla kraju Nlldbaltyckifg '. 
majątkówJ ' zac7.4łły 8i~ dopier? z ch"ilą zapro- M ,ejscowa rdzenna lądnośt e8tońska, jako 
wad~enia 8urowego stanu wOJennego. w RewIa, oddana beuustannej pracy żywiol roboczy, nie 
oraz zaareS7.towaUla dZIałaczy rewelllltlch. Ban' zasługuje na 11,iak ze 8trony ' władzy pań~tw(}wej 
,dy. niezorganizo" aaych pr~le~aryuilZ?w . rewel· ku wygodzie uprzywilojowanej mniejszości nie. 
I!luch, do który<:b przyłączylI Sl~ cbullgam, nda· mieekiej. Protestaj~c przeciw gwałtom, stosowa-
ły 1ł14~ na prowincyę w celu wywarcia zemsty uym względem lndncści, intellgencya estOBska 
na baro.nach niemieckicb, w których dopatry-. uważa "ładze 8ądowe za zapełnie wystarczające 
wall Sl~. sprawców bezwzględnego .sto8owam.~ ! do pociągnięcia do odpowiedlialnoś(li winnych 
ł>t~n11 wOJennego. Do band, P? CZ~ŚCl po~ naCI l narc8zenia spokoju pnblicznegoJ w działaniach 
sklem teroruJ przyłącz)'ły Sl~ przeważnIe ele- g"ałtownych lub samowoli. L1dność e~tońdka, 
Illenty be:uolne. która wypełniała ZaW8ze swoje obo"j~zki wz!>'lę-

Ogóloy l harakter ruchu, agra.rny. Cel p~. , dem paóstwa oczekuje ukrócenia (. b~snyl h bez. 
legał na uwolOlenin 8i~ z pod uCI8ka ekoGno~l' ! prawI i Z!lst~8owania środk~w, opartycb ni pra. 
cznego, WyWIeranego przez Iid~cbtę. . jy y wie i sprawiedliwości". 

* 
przedsta"iciele wład" nie wykazali zupełn~J b.ez. 
ezynności, iywioły umiarkowane wIalInemi, 8lła: 
mI zdlł~łyby ,!ZląĆ przewag~ .nad zwolenDlk,aml Agengya petersburska, ja.k wiadGm l, roze· 
g"ałtów. Włościanie np. pO"latn pernOwskIego słała depeszę z Dorpatu dnia 4·go b. m. treśei 
41tworzyli mllicy~ w celn odparcia band rewel· va9tępnjącej: 
Jlkicb, pustosz"cych ma~ątki. Wczoraj przybył gen, BJzobruow. OJoby, 

Przybyłe w p()cz~tkacb styoznia wojsko. nie które podpisały znaDy protest przeciw ś:odkom 
zoajdu;ąc nigdzie op:>ruJ zaczęł~ ~sJa~że tak przed8i~wzjętym przez wojska w okręgu estoń 
(}ziałać, jak gdyby miało do czynl.eOla ~ )awnem skim wezwane zostały do general gubtlrnątora. 
Powstaniem 2.brojnem. Nie znajdnJąc nIgdy bez- B~zobrazow oświadczył im, że post~powanie wojsk 
pcśrednich sprawców pogromu. wojako, pod do- wywołane zostało warnnkaml stanu wo}enn·ego. 
wództwem lf,cerów-niemcó.w, jak midshlpmana NIektóre fakty, przytoczone w proteśJie, niepra­
Von Steina, rotmistrza v n Sieversa, prokuratora. wdziwe. Były wypadki zbrojnego oporu woj­
Wojennego, Ton Kotzebue i in., ~hW1tałll, ,pr~e- I skoIr; dom w Vl«ioguzenie ostrzeliwany był, po· 
Watnie na podstawie wskazówek obywateh Dle- ! niewaź strzelano zeń. Kobiety i dzieci były dil· 
mieckich, osoby występnją.ce w ebara~ter~e mó~- I rami przypadkowemi. W Ramocie r Jz~~rzelań 
~ów na zabronionych po d. 30 pddzlermka Wle- j nie było. Protestującym zapropono"ano, ażeby 
cach, jak równiet poluj~cych pok~tnle, lub wre· . zami(ścili spro8towanie. 
3icie z tych lub innych względów, niesympa~ycz· .\( 
nycb obywateli. Are8ztowani skazywani byli bez­
prawnie bez śledztwa pierwiastkowego i s~da, i 

na karę' śmierci pnaz rozstneianie, albo tet na 

-:-:-:-

Wagner inż.-dwa Slupy pod chór, Bencz-drzwi do za· 
krystyi. 
, Dnil;' 8 grudnia 190:5 r. kaplica zOitala poś~ięcon&, 
w której od czasu tego są odprawlr.ne nllbozeństwa 
tylko w niedzielę I święta. 

Kaplica jeszcze nie jest ' kompletnie gotowa, t. j. nie 
! tynkowana, nie szalowauy sufit, nIema posadzki, nadto 
,jest dlugu 1,300 rb., a oprócz tpgo będzie kosztowało 

do 3,000 rubli. 
C~lonkowle komitetu: W. K o n a r z e w s ki. 

J. S t a r o w i c 'l. 

o F I ARY. 

Na Pogotowie ratttnko'we. 
Zebrane u p. Langkiseh na chrzcinach 9 rb.. fO k. 

Na głodnych. 
Zamiast wieńca DI\ grób Ś. p. Heleny z Kulczyckich 

J al'zębowsklej. Sewerynostwo Werner 3 rb. 

Na robotników, pozbawionych p1·IlCy. 
Franciszek KIep:zyńskl, jako karę, 1 rb. - Jan 

Wrazidło 50 kop. 

Na najbiedniejszych. 
Zebrane od Jerzyka. A.leksandra i Władzia Chą­

dzyńskicb 1 rb. 5 kop. - Stefan GajeWSki 50 kop, 

N(~ komitet obywatelski. 
L. [e, z powodu szczęśliwego powrotu do zdr.owia 

25 rublI. 

Na 1'ódzinę zabitego ś, p. Malinowskiego. 
Morsztynkiewlczowie. zll.miast kwiat?"! na mogllę 

zllcnej polki Ś. p. Juliuszowej Jarzębowskle), 3 rb, 

Skrzynka ~o listów. 

Szanowny p'anie Redaktorze! 

W imię prawdy zabieramy glos I spodziewamy się, 
że Snn. Redakcya nie odm:ówl zamIeszczenia w Roz-
woju" poniższego naszego oŚ allldczenla. , " 

Kat~gorycznie zaprzeczamy faktowi udzielania re­
dakeyi .Rozwoju·' jaklcnkolwlek wiadomości, przytoczo­
nych we wz.miance nr, 2i "Rozwoju· p. t ... 5prawy fa­
bryczne". Zl1dnych tego rodzaju żądań nie s'awlaliśmy, 
II tem sl\mem Zarząi fl\brykl nie ml4l potrzeby wyraże . 
nla swej zgody, jak io glos I przypisek Redakcyl do od-
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nośnego !3prostowania, wystosowanego przez zllrządzllją­
cego fabryką, p. Stanislawa Galewskiegt.J . 

Z wysoki m szacunkiem 
W imieniu wszystkich robotników fabryki lVIllrkusa 

Kutnera 
E. Ma~in, F. A. MiMz, L' Węglarki, S. Gal· 
kiewlcz, D. lVIieczkowski, J. Mazurkiewicz. 

SPOSTRZEZENIA METEOROLOGICZNE. 
Stacyi centralnej K. E. Ł. 
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Z BIAŁEGOSTOKU. 
Bomba. DJ (Wargz. DJiewnika) donosłlą 

z B;alegostoko: W poni>działek, dnia 5 lutego, 
o godz. 8 wieczorem rozltgł się w mieście od· 
glos, jakby cd uderzenia plOrunu. Nie b,ło wąt· 
pliwości, ze rzucono bombę. Pozostawało ty lito 
wyśledzić gdzie i s jakiemi nast~p8t!,am:? . 

W kilka minut po wybu~hu d!}wledzlano n~ 
co następujl: Przez u1ic~ Stawową ku Ale"ksan· 
drowskiej w dor01oa ]V 30 jechało trzech mło­
dylh ltldz i . Nieopodal domu Pinesa z powodu nie· 
równego bruku dorożka zac7l~}a 8i~ trząść, ~ sku· 
tek (zego nastąpił wy buch pocisku, który nie· 
w~tpliwle (>rzewoz.1i owi młodzi ladzie. Rezul­
tat b;ył okropny. DlJrotkarz i pasażerowie za· 
lani potokami krwi, niektórzy Tf.'zerwani, tak, 
że pozuć ich bJJo nie sposóh, wyrzuceni zostali 
z dorożk.i ua trotuar, do rynsztoku, na brtlk u· 
liczny, a nawet na dach 8Z0py w domu Koch,8: 
Na drucie telegr, fbznym powiewały kawała:1 
odzie:iy. Dorotka zupelnie rozbita. Ocald tylko 
koń, lecz zupełnie osłupiał. 

Opowiadają, że przygotowywany ~ył za: 
mach.' Niektórzy, jako miejsce, dok~d lechah 
owi młodzi )ud~ie, wskazywali miasteczko Za.· 
bIndowo. Tu najęto dorożkarzE>; inni przypusz­
c7.aj,,!, ze przeBtęp!y byli n celu swej podróży. 

Odkrycie drukarni D,) .. Warsz. Dniewnika" 
donoszą z B.ałegostokn, że w tych dniath komisa· 
rzowi l cyrkuła p. I ~wiestk')wi udało się odkryć 
tajDI\ o dwóch maszynach rlr~~arnię i masll wy­
drakowaDych już p:ok łamacyl l broszur nBstępu­
jących pu;eciwrządowych ·or~anhacyj: ftBUDdu", 
grupy anarchietów i partyi. socya~iBtów-rewolu­
cyonistów. Oprócz wydawDlctw JUz wydrukowa­
nych 2 abran? kilka złoż?nyc h już prok~am8cyi 
i ok.oło szdclu pudów CZCIonek drukarskIch. 

Drukarnia mieściła się przy ulicy Kupieckiej 
w domu B ~ł08tockie~o, w mieszkaniu młodego 
człowieka H ':>rs7owskiego. Herllzowski i znajdu­
j~ca się w mieszkaniu w czasie rewizyi młoda 
źvdóVl ka klóra odmówiła W) m:enienia IJwego 
ol' • 

DSZWISk9, zostali aresztowanI. 

Telegramy 
Petersburskiej AgenCji Telegraficznej. 

Petersburg, 6 lutego. Na najbliźszEm p.o.sie­
dzen:u raoy państwa b~dzie roztrząsany pr.oJekt 
wprowadzenia w Ł'ldzi opIaty miejskiej od to· 
warów prv,ewożonych kolejl\ kaliską· 

P~tersburg 6 lutego. Na ogóloem posiedze· 
niu rady pj',ństwa w dniu 1.2 ~. m. bę.dzie. roz­
poznawana sprawa tlstanoWleOla odpowIedzIalno­
ści karnej za rozs~erzani~ kłamU wy oh wiadomo­
ści (l dZlał )ł. lności "ła.dz l osób rządowych. 

Petersbllrg 6 luteg.o. 0eó1ne zebranie mn· 
zulman, prz) byłych na 1,jazd ~o P~ter8burga, 
zakt ńczyło się i obecnie ucze&tmcy. zJ8zdu ro~· 
jeżdźsJl~ się do domów. Ulhwała Zjazdu będZIe 
w tych dniach ogłonona. 

ROZWÓJ. - Środa, dnia 7 lut9go U06 r. 

Helsingfors, 6 lutego. Ministrem ł'ekretarzem 
stanu WIelkiego Ksi~stwa FinlalidGkiego miano· 
wano dowódcę pierwszej brygady gwardyi, 
L~ngb.offl. 

Saratów, 6 lutego. Przybył tu minister ko­
munikacyi i odjeżdża stąd na koleje południowo· 
wschodnie. 

Aresztowano la znaneg-o lekarza, Czemyka· 

I j~wa, k~óry niedawno powrócił z zesłania admi· 
D1stra.('Ylne~o. 

Kaługa, 6 lutr go. Zebranie .zieml.lkie stara 
się o ullllelanie szltołom kredytn w celu kupo· 
wania kawalków ziemi na uiytek szkół. 

Władykaukaz, 6 lutego. OddziaJ, wysłany 
dla U~pok.oJenia osetyóców, zmuszony był uży li 
ognia działowego. W niektórych wsia.ch gra­
natami zburzono po kilka domów. OfIar w lu­
dziach niema. O Jetyńcy oddają broń i zrabowa-

l
ny dohytek. . 

Batum, 6go lutego. Według słów osób, 
przybyły\ h z Oturgeti, podpalono tam mnóstwo 

l domów i likIerów. Większość mieszkańców po­
. rzuciła Ozurgeti. Miasto i kilka wsi otoczylo 

I
· wojsko, żądając wydania broni, dezerterów i 

rekrutów. 
Odeu, 6 lntego. D) sklepu Zacharow'a na 

ulicy Puszkina przybyło 4 uzbrojonych młod~ień-
ców. Z.braw8zy gotówkę z kaRY, pozostawili kwit 
partyl bojowej panoernika. (Ki. Potemkin,. Żad­
negl) 7. nich nie aresztowano. 

Odeu, 6 lntego. W mieszkaniu Koppa na 
ulioy Wewu'2trznej w p.okoju, z:.jętym prle~ mie­
szczanina Nlepomniaszczyja, w nocy ekspl.odowała 
bomba. ~lnęła ściana Zł piętroweg> domu. We 
wszystkich ok nach po!}ękały szyby. Mieszkanie 
Koppa zrujnowane. Mienkaó.,y I go pięt:a 8i>adli 
z łóżkami na parter. Zabitych dwoje dzieci Kop­
pa, 8 osób ranionych, między niemi cięż a o NIe· 
pomuiaszczyj i jego kolega Czebotarew. Niepom , 
nia8~c " ·yi mówił, że b.ombę zrobiono dla policyi. 

Mińsk, .0 lutego. W powiecie rozsylane są 
ogłoSZtnla, zawiadamiające o Maniftś~ie z dnia 
16 listopada i zwracające uwagę na szkodliwą 
działaln.ość agitatorów, którzy przynoszą ogromuą 
szkodę krajowi. 06ł08zeui& wywołują wlłzędzie 
otrzd wiające wra~enie. R'lcb rolny znacznie o­
słabł. 

Omsk, 6 lutego. Wykryto tajną drukarnię, 
przyczt:m znaleziono ku~ i pieczęć stronnictwa 
socyaloo demokratycznego. 

TClmsk, 6 lutego. Generał gubernator ogłosił 
wezwanie do porządku rezerwistów. Ludność tak · 
że jest wzywana., aby utrzymywała rezerwistów 
w spokoju z uwagi na zblita;ące się wybory do 
Dumy państwowej. 

Kerez, 6 lutego. R~daktora gazety "J użnyj 
Kuryer~, Rristlego, poci~gaięto do odpOWIedzial­
ności ~ądowej z oskarżenia o namawianie do :lbroj­
nego powstania. O ladlono go w wię,tleoiu Przy­
jęcIa kaucyi odmówiono. 

Białystok, 6 lutego. Slczegóły wczorajszej 
eksplOZjI bomby są nast~ptlj,(le: Zabici tr.zej mlo­
dzieńry i doroikarl. C ała rozerwane na ka~ał. 
ki. POłOWę jednego z korpuliłów wybuch rZUCIł o 
60 kroków na. duh. C~ęść tylna d.orożki rozbita 
na kawałki. N azwiak zabitych dotychczas nie 
wykryto. 

Pekil, 6 lutego. Przedstawiciele Rosyi i Chin 
zaj')h SIę .obecnie rozpatrywaniem projektu trak­
tato handlowego chińsko rosyjskiego. Jak po­
wiadają, jednym z warunków, posta"ionych przez 
Rosyę, jut otwarcie Mandi.nryi dla handln wszy' 
stkich narodów i udzielenie wszystkim jednako­
wych praw i przywilejów. Dla siebie natomiast 
Rosya wymaga koncesyi na przedsiębiorstwa gór­
nicze w Mongolii, oraz przywilejów handlowych 
w Turkiestanie chiń3kim i jeteli Chiny otworz~ 
Kałgan i Ugrę dla handla zagranicznego. Reszta 
żądań strell~cza się w udzieleniu Rosyi w tnech 
prowincyach mandżurilkich takich samych praw, 
jakie są, udziałem Joponii. Chiny zaś żądają do­
trzymania obietnicy, dotyczącej usullięcia straży 
wujskowej z kolei, ponieważ na zaBad~ie trak· 
tatu chIńsko-japońskiego Japonia będzie zmu 
szona usnnąć btraż swoją wojskow~ z chwilą, gdy 
R()sya osunie 8WOj~. Dalej Chiny żądają u Jląpie­
nia sobie koncesyi rosyjskich na wyrąb lasów 
w Korei północnej, Rosya jednak odmawia tego, 

Teatr Polski "Victoria" 
a'l8 poa artystycznem klerownlctwem p. M. BAWALEW.CZA. • 
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twierdząc, że niektóre z warunków traktatu za­
wierają kompensatę odpowiednią . W rz~dowych 
llf~rach chińskich istnhjOl ohawa, że obecnie R)­
sya zwróci się (d Mandżuryi ku Mongol ii i 'l'ur­
kiestanowi chińskiemu, to też projektuje sil} po­
większenie ześ~odkowanycb tam chiń kich od· 
działów wojskowyc h Z tego tei powodu przyj­
m1wano z wielkiemi honorłlmi ksiąiąt m.ongol· 
Ekich, którz; przybyli do Pekinu dla zapła cenia 
haraczu. Książe chiń8ki Su stanie na czele po­
selstwa, które ma być wysłane do Mongolii. Po­
sdstwo to wiezie podarki i zapewniel,lia przyjaź­
ni dla książąt tamtejszych. 

Paryż, 6 lutego. S~J policyi poprawczej 
skazał 0110 by, aresztowaue podczas zaburzeń pny 
spisywaniu inwentarzy k'lś\}ielnych, na karę wię­
zienia od 8 doi do 6 miesięcy. 

Paryi, 6 luteg.o. Prezes rady miejskiej Lln · 
dynu, Eawin Corawall, umitś~ił w ftJonrnalu " 
artykuł, w którym projektuje stałe zja~dy przed­
stawicieli głóvyniejszych stolio europejskich, ce­
Jem poznania spraw miejskich w różnycb kra­
jach oraz polityoznego zbl i żenia się narodów. 

Paryi. 6 lntego. Prezes rady miejskiej Lon· 
dynu Da obiedzie, wydanym na ozeić guś~i pue?; 
paryską radę miejską, wspomniał w toaście o 
inicyat.orach zhliż€nia 8i~ obu narodÓw: prezy­
dencie L'lubecie i królu E twardzie, przyczem 
wyra~ił żyozeaie, aby inne miasta starego oraz 
nowego świata poszły za przykładem L'lOdynu 
i Paryża i zawiązały pomi~d4y soblł stosunki 
przyjll żui. 

Paryi, l) lutego. Pod koniec biełąct'go ty­
godnia prezydent Loubet wyda obiad dla ciała 
dyplomatycznego. 

Londyn, 6 lutego. Na p~8iedt:enin komisyi 
budżetowej parlamentu japońskiego oświadczyli­
wfdług informacyi "TJm~sll."-komi8arze rządo­
wi' że hponia .iest .obecnie w stanie bndowa~ 
pancerniki we własnych warsztatacb, nie po­
trzebuje sprowadzać z zagr&n:cy nio więcej, prócz 
rur miedzianych i niektórych machin pomocni· 
czych. 

Waszyngton, 6 lutego. Minister handlu uznał 
za dobry raport komisyi specyalnej, proponują­
cej zupełną zmianę prawo imigracyi chińc:ty­
ków do Stanów Z;ednoczonych i o illh tam po­
bycie. Komisya projektuje, aby pozwolono cbiń­
czykom wyjetdżfić bez przeszkód ze St an6w Zje­
dnoczouych, a by zaniechano stosowania rio wy­
jeidźaj,!rycb pomiarów według systemu B 'rtillo· 
n8, oraz aby cbjńczykó~' , wyjeżdżających ze, 
Stanów Zjednoczonych, zawiadamiano o warun­
kach, pod jakiemi maią prawo wróeić. 

DZ;IE~NE 

Petersburg, 7 111tego. (Urzędowni-e) . Naj­
wyl!s~y Rellkrypt na imię Jego C~8ankiej Wy. 
sokcś~i generał fddoechmi8trza WIdkiego Ksiq­
cia Michała Mikołajewicza. 

Wasza C~slil'Jka Wys.okoś< r 

Od d::lia narodzin Waszych llrzeznaczeni ~o ­
staliście prze~ niezapomnianego R.odzica W a8ze~o 
do służby warty leryi. Dla tego w latach mb­
dzieńczych przeszliś~ie całą szkol~ frontowego 
artylerzysty i obzoajmiH 8ili ze wlHystkiemi rll­
(hajami słtlżby artyleryj; chrzest zaś b::>jowy 
otrzymaliśeie w bitwie pud Ik:ermanem, na wa· 
łach Sewastopola i przy komenderowaniu art y­
leryą 'na furtach i bateryach prawego buegu 
rzeki C&arnej. 

W roku 1852 z awansowaniem ta geD( rał­
majora Wy bylIście jednocześnie mianowllni ge­
nerałem-fddcechmistrzem, lecz objlilliśeie te obo­
wiązki dopiero w cztery lata p( ~ liej, zg.odnie 
z N aj wyższym Reskryptem z dnia 25 stycznia. 
(7 lnteg·) 1856 roku. Teraz npływa pól wieku 
słnżby Was~ej Cesfl'!kiej Wys)kościj oznaką 
zaś rzec.~ywlsteg? zar~ądu artyler}l\ r.osyjitką 
w o~LtUle pól WIeku Jest rozwój naszej arty. 
lerYI, przeprawadzony pod światłem kierownic­
twem ~.aszero,. nace . h )wany grultownemi re. 
formamI I st'Jpnl?Wem przejściem do dzial gwin. 
towany! h, nab ijanych z tyłll i nakoniec do 
sz.ybkoBtrzelaych, tudzież bardzo licznemi zapro­
wadzonemi jednccLt'Śnie ud.os~onaleliami w EłllŻ ' 
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bie frontowej i technicznej, w szozt:gólności 7a3 
w składzie osobistym. 

. , Wyśmienite rezultaty, osi~gnięte pod oso· 
bIS Lem światłem i doświadcz(Jllem W uzem kie­
ro~ni~twem, postawily artyleryę nasHl samo­
dZId me na poziomie te"'o(zesnych wymagań i 
gotowcści bojowej. Słu~znie dają one Was ,ej 
Cesarskiej Wysokości prawo być dumnym z nich. 
NIEustanną troskliwością ojcowską o podwład­
nYch, osobistym nadzorem nad zachowaniem sła­
wnl'ch tradycyi artyleryj Wy zdobyliście w ser­
cadl. wszystkich artylerzystów wdzięczność, bCi­

graniczne zaufanie i gorącą miłość. 

go Mego uznania i głębokiego powsżaniaWa­
!łZC] Cesanklej Wysokości, najstarszego i ser­
decznie kochanego reprezentanta DJm u Cesar­
skiego, który dał wysoki przykład, jak należy 
niezachwianie słnżyó Rosyi. 

zydent miasta otrzymał z Lublina dla uświado­
mienia społeczeństwa rosyjskiego z kwestyą, Ru­
si Chełmskiej list przewielebnego Eugeniusza, 
dowodzący konieczności wydtielenia z Królestwa 
Polskiego Ru ~i Ch ełmskiej. W osłatoicb dniaoh 
w skład klubu niezależnych weszło 150 Judzi. Na crygwale własną Jego Cesarskiej Mości ręką 

napisano: 

"Serdecznie wam wdzięczny i kochający lYas 
z całej duszy 

M1KO.lAJ". 
Dan w Carskiem Siole 

25 styeznla (7 lutego) 1906 r. 

Poświęcając wielce uźytecz[ ą Waszą prac~ 
dla dobra artylerYl, Wasza C~sar8ka Wysokcśc 
znalazłeś siły do pełnienia wyższylh IJuędów 
k8ństwowy ch: głównego naczelnika wOjenno nhlt-

ow.}'cb zakładów, naPlicstniku Kankazu i gló: 
wDodowodzącego armią kankazką; prezesa R:ldy 
~fństwa, prezesa Aieksandryjskiego komltetn 
ł a ran.nych. Owoce Waszej przykładnej dzia 

Petersburg, 7 lutego. Minister marynarki wy­
dał roz&a~, wzbraniaj~cy b~d4eym na służbIe 

. w ministerynm marynarKi nrz~dUlkom, osobom, 
pracującym z wolnego najmu, rzemieślaikom war­
tlztatów, duchowień'lhvu marynarki i szeregow­
com należeć di) · składu, lub przyjmować udtiał 
w związkach, organizacyach i partyacb p )lItycz . 
nycb, uczestniczyć na zebraniach, obralOjącyeh 
nad polityką. O,ooy ;e lnal'ue mll;ą'e prawa wy· 
borcze, mogą uczestnIczyć w zebraniach przed 
wvborczych dla naraLi nad osobami, \ &lloguj'ł­
(Je~mi na wybór. Z"liczeni dcl rezerwy lub uyml­
syonowani, noszący mundnr, podlegllj~ tymże sa- I 

mym prLepiaom. 

Moskwa, 7 lutego. Komisya, rozdzielająca 
wsparcie poszkodowanym w czasie grudniowego 
starcia, wyznaczyła dla rodzin 3 żołnierzy pułku 
siemionowskiegu 700 rb; dla 20 rodzin zabitych 
żandarmów, policyantów i stróżów 4750 rubli. 
Z polecenia metropolity prowadzi się l!urowe 
śledztwo z powodu wieców psalmistów cerkwi 
moskiewskie h. 

Libawa, 7 lutego. W Wajpoden 8~d polowy 
skazał · na śnierć 12 ludz': 10 rozstrzelauo, 2 
uciekło . 

Kopenhaga I 7 lutego. Pogrzeb kr6la Cbry­
styana Odbędzie 8i~ w niedzielQ dnia 18 lutego. 

a IdDOŚC I wysoko były cenione przez Monan hÓJf, 
po którJch panowaniem upłynęła Wt.S~a Łlaż · 
ba. W ~z.ięczDl!. zd Rosya kład~ie imi~ Waszej 
Ce~a~8~leJ Wysokości w szeregu imion najdo­
stóoJnleJszych i n&jużyteczniejszych 8wych sy· 
n lV. 

~ .............. _ .. 
Uwadze 

W dzisiejszym radosnym dla Was dniu po.j 
czytują(J za Ś 'iVH~ty obowiązek uczcić Was7~ Ca­
~ar8ką ~Y8ok(śó, Ja mianuj~ Następcę Tronu i 
ł ~8ar.l.eWIcza Wielkiego KS'ęcia Aleksego Miko- ' I 
aJewl~za szefem 4: bateryi Drygady konnej ar­
!Y~erYl. g.w~rdyj, a Was sztfem 9 i wschodnio- I 
y erYJskleJ bry gady art y leryi strzelców. Dla I 

8ZC~( gólniejszego zaś zaakcentowania p6łwieko­
we} twó~czej Waszej 8łnżby na pożytek i hła wę 1 
artYlrYI . naszej Ja rozkazałem ustanowić zoalt 
:z:~. ramI .Wa~zej Cesarskiej Wysokości do no­
rzad~a IlatPller~1 "uez tflcerów i urzędników za· 

PetfIsburg, 7 lutego. Rozpoczęły się egza· 
mny koml~yl prawnej pOny uniwersytecie pe­
tersbnrskim. Na starania otrzymujących świa 
dectwa z · ukończenia karsu komiilya przfdłu1yla 
egzaminy do 29 msja . Przyjmowauie pr6~b trwa 
w dlll~zym ClągU. 

T owarzJ~tw~t~~jnJ~~1I 
Ogłoszenia o bilansach, zebraniach, 
sprawozdaniach etc. najszybciej I 
naj taniej załatWia Centralne Biu­
ro Ogłoszeń L. I E. Metzel i S-ks, 
Krakowskie· Przedmieście 53. Tele· 

• ar Y eryl. 

Warszawa, 7 Jutego. Dtiś w nocy w Koń· 
skich, gub. radomskiej, zabity został w swojem 
mies1.kaniu d .cer pulka witebBkiegl>, C&ernieeki. 

fon 2099. 82-5 

~~oSltlży to jako oznaka 
- ---~J!ł~t:?'tł .. 

lIoskwa 7 lutego. B.urJ partyi ha.adlo'IV\)­
przemysłowej wniasło pod obrady komitetów 
kwestyę agrarną, żydowską i wyaawnictwo ga­
zet y" . obronie iuteres~w nemił ś'olków i sto 

bezgraniczue- sunków z innemi umiarkowanem·luartyami. Pre· 
..................... eei 

. .. " Sądo sprzedania liiifowe-i-welniane
lU = iJi'-r!ł_ '! _.ff-Ł HE 

z dobr Mlodej oso~y 
niem em. wykształceniem i wychowa­
cie ' z Wiedzą. rosyjSkiego języka i szy' 
d .m, . POSzukUje się do 5, 6 i 9 letn. 
I{ZI~cl na godZiny popołudniowe. Marya 
~, Pusta 12. 163-1 

rubli kosztują Spodnie 
z i m o w e z d ° b r e g o k a m­
g a r n u. P a l t o z I m o wen a 
k a m g a r n o w e j p o d S z e w­
c e rb. 20 25 U b r a n i e m 11.­
rynarkowe z zimoweg.o 
k a m g a r n u rb. HI. K a m i­
zelki kolorowe w naj­
nowszych deseniach po 
rb. 3.25. W s z y s t k o z c z y­
stej welny u 

Emila Schmechla 
Piotrkowsk.a 98 
róg PrzejaZd. 

------------------Powozy, 
Karety, 
Rolwagi 

do wynajęcia 

p ' III. Paszkowski 
_~l'kOW8ka 178. 138-3-3 

NAUCZYCIELKA 
~ fa tentem. gimD./l.zyalnym pos?:ukuje lak · 
aJowl p~ZYSpasabia do wszystkich IJIiaj­
lila yc zakładów naukowych, ul. Sred· 

Dr. 25 m. 1. l092-d,-U 

Zaginął weksel, 
na rb. 200, wystawiony na imię Marcela 
Wieczork.a, platny w a. 19 marca 1906 1'. 
J:odplsany przez mie3zkańca wsi Mały 
Ladorudz, powiatu kolskiego gm. Chełm· 
no, Ignacego Myszvńskiego. . ZaS"trzega 
się od nabycia i uprasza się o zwrot. 

161 .... 1 

Piękna para 
gniadych wałachów i gniady 
wierzchowy wałach anglo-arab 
sa. do sprzedania. Piotrkowska nr. 2J5, 
bliższa wiadomość u magazyniera. 162· iS 

Drobna oGłoszania. 
Angi,elskiego lekcyj chcę pobiera?, może 

byc zbiorowo. Oferty w Admlllistra-
cyi "Rozwoju" sub W. R. 247-d 

A)LeOnal'd Suchows~i: .ko~ektor i stroi ­
ciel fOltepianów I plamn. Piotrkow­

ska 176. 173~10si4 

A A Osoba poszukuje przepi8y~anlt1 
• • w języku polSkim I rOSYJskim. 

Oferty w Admlnistracyl ~Rozwoju~ pod 
~.Przeplsywanle" . 172-d 

Chłopiec 15-1etnl ze ś,?ia·dectwe.m 2 
klasowej szkoły męskiej kalISkiej po­

szukuje zajęcl~.Oferty . p.od "A. A 15" 
proszę nadsylac do Admll&lStracyl ~,Roz­
woju". 244=2::2 

Do - sprzedania przy stacyi Kamińsk 
2 morgi lasku na letnisko. Wiadomość 

_ Piotrkowska 145 m. 8. . 218 -3. 3 

Drzwi od karety zgubiono w przejeź­
dzie pczez ul. Wólczańska. Łl!oskawy' 

znalazca zechce takowe zwrócić za wy­
nagrodzeniem do Warszawskiej Remizy, 
ul. Mikolajewska ;li 32. _ 261-3-3 

Dorożka i chomonto mało · !l,żywane są 
do sprzedania. Wiadomosc wAdmln. 

"Rozwoju". . :277-3-2 

Gospodarskie obiady na swleEem maśle. 
Mlkolajewska nr. 35 m. 9. 221-7.:..3 

-Gorsety szyję - eleganckie I wygodne. 
Przyjmuję gorsety do r.eperacyl I pra­

nia. Ulica' Mikolajewsk~ ]i 53 mieszko 7. 
Kędzierska. 1'185-3-3 

J. est do wynajęcia 1 p.okój (z usługą) 
przy rodzinie dla kobiety. Pańska 25 

m. 15. . 2~1-2-1 

Kuplę sklep .kolonialno dyst~ybucyjny. 
Wiadomo~ć w Adm. ~RozwoJu~. 

275- 2-2 

I M able z kilku pokoi do sprzedania 
z powodu wyjazdu. Oglądać można 

()q 1~ go fi. Plll-ga :18, m. 8. 229 

Ml eko od 35 krów wypuszczę zaraz na , . sl1knie. Pasa i Mayera nr. 10 m. 7. 
rok jeden lub dłużej, z dostawą do 266-3-2 

Łodzi, letnią porą 2 razy dziennie, zimo-
wą ra~ dziennie. Int3resowanl zechcą po · I sprzedam tanio czarny kostyum i kara-
zostawić swoje oferty w Administracyi lmlowy kołnierz. Wiadomość w Adm. 
"Rozwoju" poq tjtul:. "Mleko~. l.'59 3- 3 ~Rozwoju"_ 283-1 

M uzyki na-Corteplaiiie - udz'i'elamusie- W' sobotę wieczorem na u!. Andrzeja 
ble lub na mieście, 1:0 kop. godzina. znaleziono portmonetkę z 3 rb. i 10 

Widzewska 104 mleszk. 31. 286-1 kop., którą za udowodnieniem można 

Osobaw .starszym wieku, pragnąc" odebrać, ul. Przejazd 16 m. 4. 253- 2-2 
prowadzic życie ciche, spokojne. mo· we wtorek wieczorem znaleziona zo-

że dostać całkowite utrzymanie z mle- stliła portmonetka, czarna, w środku. 
szkaniem i z wszelkiemi wygodami za kilkadziesiąt kop. drobnemi. Odebrać 
procent od zlożonej sumy 2,000 rubli. można w Administracyi "Ro7.wojn". 286'1 
SJml\ la zostanie ulokowana na I nume- zaginął" paszport na-juiIę .... MichalaKa-
rze hypoteki. Osoby zainteresowane ze - walskiego, wydany z gminy Iwano-
chcą zasięgnąć bliżSZE'j informacyi w Ad- wice. 281-3-1 
mlnistracyi "Rozwoju~, Przejazd nr. 8 Z/lglnąl paszport na imię Florentyny 

-::-:-;--;-;::-______ 7"""':---;--;--~2~7:.;1~--4::..-..;;2 B u 'm wskiej , wy d an y z gm In y Górki. 
ogrOdnik. pOSZUkuje miejsca. Wiadomość 288-3-1 

Ruda Pabianicka, Dobrzyński. 252 '22 Zaginąl paszport na iiilięJana Tondysa, 
O biady~ Wydaję smacznie przyrządzo - wydany z gminy Tułowicze, gubernii 

ne obiady, codziennie od godziny 12 warszaWSkiej, pow. sochaczewskiego. 
do a-ej . po polu dniu, w cenie '40 kop. . 288-3- 1 
Andrzeja nr. 38 mieszkania nr. 2, prawa Zaginął paszport na imię Antoniego 
oficyna, na dole. 278-3.- 1 Smol1ńskiego, wydany z gminy Dobra, 
potrzebllYjest· ctłQpiec nil praktykę do gub. kaltsklej. 260-3~3 

sklepu koloniIlInego. Wiadomość u]. zaginęła karta pobytn na imię Piotl-a 
Zawadzka nr. 8. Pierwszeństwo maja, Jakubowskiego, wydana z kaIJcelaryi 
z prowincyi. 256-3 .... 3 policmajstra m. Łodzi. 2ł~-3-3 
potrzebna zdolna spódniczarka I stani: Zaglnąl -paszporCTeodora Dębsklego~ 

czarka, muga 240. W. Krachel. 269 3·2 wydany z piotrkowskiego magistratu . 
potrzebnazaraz zdolna praczka:-Mi~ 245-3-3 

kołajewska nr. 31 , pralnia. 26:>-3 2 Zdolna krawcowa, szyjąca dobl'zeble: 
p 'otrzeliny natychmiast rządca dopro- liznę, suknie l garderobę dziecino", 

wailzenla wspólnie korzystnego intere· poszukuje miejsca w domach prywatnych. 
BY. Wymagana kaucya lub też pożyczka Adres Nawrot nr. 4i m. 8. 246 - ~-2 
Rumy od 1000 do 2000 rb. Oferty pod zaglnąl paszport na imię 'Antoniego La· 
J. l\.. w A4min. _ "Rozwoju~. 272 ...... 4-2 soty, wydany z gminy Przedbórz. 
potrzebne-zdolne prasowaczki do nowej 250-3-3 

roboty. UJ. Juliusza nr. 13.. 2743-2 Zaginął paszport na imię Józef y Kacz-

Potrzebneziiraz- 2,000 rb-:-llahYP1tekę. marSkieJ, wydany z gminy Szadek, 
Oferty proszę składać w Adininlstra - pow. Sieradzkiego. 251-3-3 

cyi "Rnwoju~ pod lit. J. J. 273- 4 .... 2 , Ząginą1: paszport na Imię Maryanny 

Panienka UZd. olniona, znająca krawicc-I Zółtak, wydany z gminy Zborów, pow. 
czyznę I szycie bielizny, poszukuje kieleckiego. 257-3-3 

mlejs~a w domach prywatnych. Adres: zaginął paszport na Imię Heleny Gosik; 
Średnia nr. 23 m. 17. n9- 3-1 wydany z gminy Biała pow. brzeziń-

Przybłąkał- się piesek mały (~zclUrnik)·. . skiego. 263-3-2 
bialy w 1st Y żółte i czarne. Odebrać zagin'a,l paszport -naImię Józef y An-

można na ulicy Skladowej nr. 36 u stró- drzejczak, wy!łany . z gminy Piątek. 
ża. ~80 -l 197-3-2 

Potrzetnamłod/\ osoba z 4 klasowem Z powodu wyjazdu jest do sorzedania 
wyksztalceniem, posiadaj~clL robótki, całkowite nm~blowlLnie. Wiadomość 

szycie. Biuro Rościszewskiej, Plotrkow- ~tacya telef{)nu Warszawa-Łódź, Prze-
ska 90. 282 -1 Jazd 38. 225-3-2 

Skończywszy-uniwersytat:U;Izielam lek- Zaginął I!aszport na imię. Heleny Pasl-
cyi, korepetycyl; przyspasablam do ł kowskleJ, wydany z gmmy Nlewier ­

do glmnazyum i szkoly bllIldlowej ora~ 'l 8zyn._ _. 276 - 3-2 
do egzaminów na śwladectw.a. ~enedykta " 4 pokoje z wszelkieml wygodami na 3·m 
:lI?, mieszko ~4 od 11/2 do 21

/ 2 I od 6 dIJ,. , piętrze do wynsjęcia. E1ward Helman, 
8 wiecz. 240-3--;-3 Piotrkowska 125. 248 .... Z-2 
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Zgubiono 1000 rubli 
w parierkach 500 rublowych. 

Uczciwy znalaz ca zechce oddać takowe za wysokiem wynagrodzeniem do mieszka· 
nia nr. 5, przy ulicy Piotrkowskiej nr 129. 148-2-2 

Robotn-Ik ' od nieszczęśliwych wypadków ubez· 
1ir~ piecza !'lajłanf.ej WTWUONW 

(Związek Fabrykantów). Oddział 
w Łodzi, Wólwlńska 10, St. Ś.ietlik, Telefon Nr. 717. Związek Fabrykan· 
tów bronI interesów wzajemnych bez agentów. Dotychczasowe rezultaty wskazuj!\, 
te po Og. Zgromadzeniu składki ulegną dalszej znaoznej obniżoe. 1500·25 32 

Dla restauracyi, stowarzyszeń, klubów, lekarzów 
specyalistów Li~l~~~~i~~~~: LOKA.LE 

w .oddzi ~ln~rn budynku , urządzone z komfortem z przylegającym ładnym 
duzym cIemstym ogrodem, Piotrkowska 113, do wynajęcia bardzo tanio 
natychmiast- lub później. Szczegóły tamże. 131-3-3 

'.' .. >.' ". .." . -Biuro Wy~zntiwania Pracy. 
Wydzial Wyszukiwania Pracy prz1 Łódzkiem Chrześoiańskiem To­

warz .. Do~ro(lzynności, .aby da? możnośo zarobku ludności łódzkiej, po­
zbaWIoneJ pracy, skutkiem ogolnego przesilenia ekonomicznego, kołacze 
zaró,,:no. do p~. prz.emys~owców,. przedsiębiorców budowla.nych, oraz oby­
wateh ,zlemsk!ch, ze ~lUro umIeszc~a rObotni,ków, tkaczów, przędzalni­
ków, slusarzow, studmarzów, kowah, tokarzow, stolarzów cieślów ofi­
CJalistów, ogrodników, gajowych, leśników, wszelka slużbę rolwar~zna 
oraz szwaczki, praczki i prasowaczki. ' ., 

Komitet Wydziału prosi uprzejmie pracodawców o łaskawe nadsyla­
zapotrzebowań do Biura. W działu, Łódź, ul. Piotrkowska. 117. 621-l 

Warszawskie Akcyjna Towarzystwo 
POŻYCZKOWE 

"LOMBARD" 
Filia I ullca Zachodnia .M 31, 
FilIa fi ul. Piotrkowska }fi 69. 

ZawiadamIa, że w miejscowej sali lic,y­
tllCyjnej, przy ul. Zacnodniej 31, w d. (~l 
litego) 6 go marca 1905 roku i dni 
następnych odbywać się będzie lioJta­
oJa na sprzedaż zastawów (z obydwóch 
fiłU), we właściwym czasie nieprolongo­
wanych; podczas trwania licytacyi pro­
longata zastawów, na sprzedaż wystawio­
nych, nie będzie uwzględniana. Wykaz 
;Ni zastawów, podlegających sprzedaży, bę­
dzie ogłoszony . w gazecie nRozwój". 

146-3-3 

Ogłaszenie. 

Nauczyciolta 
z świadectwem udziela lekcyl w domach 
pryw~tnych i na pensya~h. oraz przygo­
towuJe do wszystkIch szkół. 123-d ·7 

Wiadomcść wadmln. nRozwoju". 

Dnia 31 stycznia zginął 

czarny pudel 
wabi się Flik. Proszę odprowadzić go 
za negrodą na Średnią 21 m. 5. Nlepra­
wy właściciel pociągnięty będzie da od­
powiedzialności sądowej. 149-3-3 

Maszyna parowa 
szybrowa jednocylindrowa o sile 100 ko­
ni Indykowanych jest do sprzedanIa 
w fabryce Akc. Tow. Łódzkiej fabryki 
kleju, położonej w Chojnach Maszynę 
oglądać można w ruchu do dnia 1 kwie­
tnia r. b. 63 3·3 

Krawioc m~~ti 
W. WIECZORKIEWICZ 

po powrocie z zagranicy otworz~ł pra­
cownię przy ulicy 

Mikołajewskiej nr. 83. 
Roboty . wykończa starannIe I akuratnie 

podług najnowszych fasonów. H40·4-

Choroby weneryczne, 
m~czoplcioW8 i skórne 

Dr. SI. LEWKOWICZ 
Zaohodnia Na a. 

(obok lombardu akcyjnego) 
Dla panów od 8-11 r. I od 6-8. dl" 

dam od g. 5-6. 'c 63 
W niedziele I święta od 9-12 t od 3~. 

D~ Jelnicki 
Przyjmuje chorych z chorobami 

•• nerycznemi i skórnemi 
8 -10 5-7J/ 2• 

PIOTRKOWSKA 130. 1013-d-46 

POWRÓCIŁ 

Dr. med. GOLOFAR8 
Choroby skórne i weneryczne 

przyjmuje od godz. 9 do 12 rano i od 6 
do 8 wlecz. p&cie od 5 do 6 wiecEorem, . 

w niedziele tylko od 9 do 12 rano. 
Zawadzka 18. 104,-20-5 

Dr. L. Pry~nl~ti 
Chorob:r skórne, wenery­

czne i moczopłciowe. 
PrzYjmuje od godz. 8-12 r. I od 6-8 w. I 
panie od 5-6 popoI. 1420-r-63 

Ulica Południowa .NI 2. . 

Dr. Feliks Skusiewicz 
Choroby skórne i weneryczne 

. Andrzeja 13. 
P~zyjmuje od go~z. 8-9 rano i od ł-81/~ 
Wieczorem. W medzlele i Święta od g. 91/~ 
~o 1 popołudniu. 507-d-252 

Dr. Mittol~taodt 
Choroby wentome I nerwowe, 

. mieszka obecnie przy 1429 
Piotrkowskiej Ni 200. 
Przyjmuje od 8-91/, r. i od 41/,-61

/, PI· 

W tłoozni .Rozwoju·, Przejud ]i 8. 

Zdolne spódniczarki 
potrzebne do magazynu 

E. Schmechla 
Piotrkowska 98 . 

Zarząd drogi żelaznej Fabryczno-łódzkiej 
niniejszem zawiadamia w'ysyłających ładunki, że na stacyi towarowej Łódź 
Fabryczna zalegają nie wykupione przez odbiorców towary, które przy­
byly w m. listopadzie i g.rudniu 1905 r, ·za frachtami: Rowno 110{).! 
mydlo zwyczajne, I. Goldensztejn; Berdyczów 32436 J ękodzielnicze wyro­
by, A. B. Magazanik; CheJm 305718 gorczyca, Baron Golc; Berdyezó \V 
32471 sukno, Ros. Tr. i Ubezp. 'l'-wo; Berdyczów 32431, 3~439 32440 
i 32430 rękodzielnicze wyroby, Magazanik; Proskurów 10581 ~ełniane 
towary, J. Brachmacz; Pieczanówka 4843 sukienne obrzynki, B. Gold­
sztejn; Odesa port 68950 rzeczy domowe, Prakt A-ra R. T-wit P. i H. 
dla Korsowa; Odesa tow. 128115 karmelki, Władymirski; ·Odesa tow. 
128172 i 128173 orzechy laskowe, J . Papadskulo; Łozowaja 1300 sukien­
ne towary, A. Koźmienko; Charków tow. 106376 wełniane towary. S . 
Dudowski; Prisz-yb 7284 rękodzielnicze wyroby, M. Berdiuk; Białystok 
72199 wełniane towary, J, Ajzenszmyt; Białystok 72269 wełniane towary 
D. M. Solnicki; Bialystok 72288 wełniane towary, Miejska przewozowa St . ~ 
Białystok 72771 rękodzielnicze wyroby, A. Fajnsztein; Mitawa 22843 od­
lewy z surowca, Ł. Kramer i S-wie; Tukkum 4069 wełniane towary, 
Dattel; Moskwa tow. M. Kur. 9914 przędza bawełniana. Z. P~rsle; Sten· 
den 9106 rękodzielnicze wyroby, L. Hercberg; I.ochów 4425 butelki 
próżne, A. Kurchin i M. Epsztejll; Mińsk 12500 rękodzielnicze wyroby. 
Wiesnik; Borysowo 7082 rękodzielnicze wyroby, Ji'rumkin; Przy tuki 9532 
rękodzielnicze wyroby, SzaCarenko; . Witebsk 28435 sukno, S. Kagan ; 
Wilno tow. 167i.l78, 170769 i 170663 ' odpadki bawełniane, "lmperjal". 
Warszawa W. 90065 pierniki "Zloty Ul"; Warszawa W. 90182 słodkie 
wódki, F. Jankowski; Warszawa W. 91166 wełniane towary Jere- War­
łzawa W. 90293 atrament, Kadison; Warszawa. W. 91284 k~loniaine to­
wary, J. Bodker dla A. Bluma; Warszawa W. 90472, 90655 i 90962 
bakalie, l. Zbrożek; ~arszawa W. 9~480 trawa morska, l\likelberg; War­
szawa W. 90798 sukIenne obrzynkI, S. Kottek. dla Zlotowskiego; War­
szawa W. 90844 kopyta szewckie, Piner; Zawiercie 20775 mydło zwy­
czajne, Br. Lasker; Noworadomsk 15026, 15028, 15047, 15050 15154-
15207, 15210 i 15211 meble gięte, Br. Thonet; Piotrków 5895 pakuly 
lniane, R. Salamonowicz; Lipsk 5/4067 akumulator, r. Krach, O. Jacger 
i S-ka dla F. Arnolda; Stanicznaja 693 welniane lOwary, P. Swirydow 
dla S. Aronsona; Niezlobnaja 5~54 werhiane towary, A. Biabnow; Bobro\\' 
P. W. 1361 wełniane towary, Malyszew; Bielopolje 1850 pończochy ba.­
wełniane , I. Sigajew dla K. Paszkego; Kremeńc~ug 24612 rękodzielnicze 
wyroby, A. Rozaczek dla D. Wejlanda; KremeIlczug 25ti8l rumianek 
i ziola aptekarskie, S. M. Snapir i Syn; Tyraspot 1774 we1niane wyrobY 
B. Barski; Umań 10394 wełniane towary, Z. Wajnbojm; Granica 564Ó 
miedziane części maszyn, Reicher i S-ka; Warszawa Kow_ 17091-1 lampy 
Cigelsztrejch; Skarżysko 1390 rusztu żelazne, Zakłady górnicze Hr. n~ 
Brock Platera; Warazawa ID 100705 terpentyna, Apelbaum; Warsza.wa m. 
101372 deski dębowe, Bernsztejn; Warszawa m. 101413 fajansowe wyr o­
bI~ Miller dla W. Gablera; W~rszawa m. 103303 skórzany tOwar, Os li ­
SkI; Warszawa m. 103328 perfum.y, Szófman; Warszawa m. 103838 che­
~ic,~ny produ~t, Skład nowości; Końskie 14399 wyroby z surowca, "Slowia­
mn ; Bykowlce 390, 388, 389, 387 i 386 śliwki suszone, A .Tauberman; Ka­
łarasz 13331, 13~90, 13291 i 13288 śliwki SU'lzone, A. Tallberman; Grod­
no 205.2 i 20571 obrzynki sukienne, M. Hurwicz; Petersburg tow. 148816 
tabaczne ~yro~y A . . Bogdanow i S-ka; BiarJstok 71687 skóry wyprawio­
n~ , ~. Rabmowlcz; BIałystok 71955 i 71822 wełniane towa.ry, D. M. Sol­
m~kl; Warszawa. W. 90533 ocet zwyczajny, Offierski; Częstochowa 59999 
płotno na workI , T ·wo przędzalniane dla F. Szwajkerta; Aleksandrów 
49205 koniak, G. Iwanow dla S. Gil1zberga; Białystok 6437 skórzane to­
wary, J. Rabinowicz; Wladymir 1278 welniane towary, 1. Kalinczew; Li­
baw a tow. 7350 druki, 1. Kejrc; Ryga I 51472 metalowe węże, W. Wo­
kenfas; 'rokarewka ~84820 towary wełniane. J. A. Ntkitilla; Warszawa 
pos. W. 24433 towar skórzany, M. Rotman dla M. Kępińskiego' Warsza-

. wa 24275 aparaty gorzelnicze, Lipiński; Warszawa pos. 24230 drnki 
Warszaw. agentura ctlna dla G. Dawidowicza; Warszawa pos. 24:143 la~ 
ski, Bajcz; Berdyczów 2426 towary skórzane, D. Palij; Radom 1107 skó­
ry wyprawione, L Zommer dla S. FłorenszteJna; Warszawa m. 22810 f.J r­
my ż~lazne, Łorec; Cz~stochowa 546~ produkt c~emiczny , Akc. Towarz. 
ChemlCz. zakl. dla 1\1 .. FIszmana; Gramca ] 1723 sliwki suszone, A. Ham­
burger; Drezno -Frydrychsztadt 6/628 welocyped dziecinny G. Thanm 
dla F: Rausza; Granica 11897 produkt chemiczny, Goldlust i 'S-ka. Zwro­
tny towar: Klinl'y 26059 firanki z frachtu 208751 z dnia l/X 100:) r. 
Zaw. st. dla DrezdeIlskiej M-rr· 

Na st. Łódź·Karolew: Malorosyjskaja 1362 potasz, 1. Galamin i Br.; 
Skopin 9282 towary wełniant>, Własow dla I. Rozenblata. 

Je~el.i wyże~ ~yszozególnione to.war~ ~i~ będą przez odbiorców przyjęte 
w termIme 3 mIeSIęcznym od dma mllleJszego ogłoszenia to takowe 
będą sprzedane z głośnej licytaayi na. zasadzie § 40 i 90 Ogólnej Ustawy 
Rosyjskich dróg żelaznych. 136-3-3 

Redaktor i Wydawoa W. Czaje.sld. 
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